Niedziela, 7 Marca 1920. 


Rok 110. 


Wychodzi codziennie o godzinie $-wiej po południu x wyjątkiem niedsiel i dni 


świątecznych. 


Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 1 na prowinoyi $O kal. (35 f.) 
Biura Beńuskcyi i administracji ul. Podwale 8, — Ekspedycys miejscowa 
1 zamiejsoowa ul. Czarnieckiego 13, Pojedyncze numera do nabycia w Ekspedycyi, ul. 
Osarnieckiego 13, w Reklamie Prasowej, Chorążczyzna 7, w trafikach i biurach 


dxienuików. — Listy należy frankować, 


Keklamacye otwarte wolna od oplaty..Konto P. K. 0. Nr. 141,690, 
Telefon Redakcyi Nr. 193, — Telefon Administracyi 73, j 


Pronamorata miejgcowa 2 Prenumerata s przesyłką: 
rocznia , , . 108— K (75 Mk, 60 f.) roznia . , . . .130:— K (84 Mk.) 
półrocanie . . 54'— „(37 „ 80.) półrocznie . , . . 60— „ (43 , j 
éwierórocsmie . 37— „(18 „ 90 ,) ówierćrocznie . . . 30:— „(31 +, 
miesięcznie . . B a (6 , Ya) miesięcznie, e-a 10— „(7 „) 


Za dostawę 8 K. (3 Mk. 10 £) miesięcanie, 


CZĘŚĆ URZEDOWA, 


Generalny Delegat Braqdu przeniosł 
koncepistów Namiesinictwa Jane Chmielow- 
skiegó z Brzozowa do Krosna, a Władysła- 
wa Polysa ze Lwowa do Pilzna. 


Na mocy $ 7a ustawy z dnia 5 maja 
1869 Dz. u. p. Nr.,66 zakazuje się rozsze- 
rzania na galicyjskim obszarss admiaistra- 
ayjaym wychodząvych w Morawskiej Ostra- 
w.) czasopism Śląsak (wydawany przez Jó- 
zefa Kożd:nia) i Toschner Volksbote, unab- 
hómgigos Organ. 

Zarazem odbiera sig tym cxesopismom 
na powyższym obszarze debit pocztowy. 


Presydywm Namiestnictwa. 


Ł trontów. 


Komukikat 


warszawskiego sztabu goncrainogo 
Z dnia 6 marca 1930, 


Front litewsko -białeruski: 
Atak nieprzyjacielski w okolicy jeziora Wa- 
ron zostal odparty, Na odeinku poleskim 
ataki bolsxewicxie ponvwity się, przyczem 
stwierdzono udział nowej 107 aywizyi boi- 
Bzówlckiej. W kilku mie;seowośelash Oddzia- 
ły nasze priesmy do KONTSKCJI. 


Front wołyński i podolski: Obu- 
stronua akcya wywiadowcza, 


W zastępstwie szefa sztabu geReralnego : 
Kuliński puikownik, 


amro == soe qa 


siem wspomnianych 


Lwów, dnia 6 marca. 


Wici. 


(21 fen.) od wyrazu, 


po 1 K. 40 


ba wytężenia całej energii, tak, jak ją wy- 
ka juá wrogowie, łakomi nowej gra- 
i6ży. 

Sami zaś nie zdajemy sobie sprawy, 
ile sił jest w nas — tyiko je poruszyć, sko- 
jarzyć, tylko wyprowadzić na pole, a wypro- 
wadzić nie jak hufce Wenedów, przeżarte 


Ważą się losy naszych granie. Na|w duszy wizyą klęski, jeno jak one zastę- 


zaufać możem, iż wbije on slupy graniczne 
tam, gdzie ich wymaga interes Ojczyzny. 

Chwieją się szale wagi silniej na Za- 
chodzie. Sprawę granic Polski od tej stro- 
ny rzuciła wola kongresu w Saint Germain 
na fale plebiseytu, Lud Warmii, Prus Za- 
ahodnich, Górnego Siązka, Ziemi Cieszyń- 
skisj, Spiszu i Orawy, ma ssm oświadęzyć, 
zali należeć pragnie do Macierzy, czy też do 
jej nieprzyjaciół. 

Gdybyż dozwolono istotnie wypowie- 
dzieć się stanowezej woli ludu! 

Niestety, jeszcze mie rozpoczął sig ple- 
biscyt, a jui widzimy; jak usieko praktyka 
odbiegła od idealnej teoryi, Gwałt i terror, 
wykonywany przez naszych wrogów, (prozi 
niebezpieczeństwem, że ludowi polskiemu 
przemoc  zaknebluje 
usta, że do głosu dopuszezome będą przede- 
wszystkie wrogie Polsee żywioły lub zdraj- 
cy, czy też obałamuceni. 

Niemcy i QCzesi poruszyli wszystkie 
sprężysy i nie przebierają w środkach, by 
plebiseyt obrócić na swą korzyść. Niestety 
zać dotychczasowe wystąpienia komisyi koa- 
lieyjnej w Cieszyńskiem wzmacniają uzasa- 
dnioną obawę. Zdaje się być rzeczą pewzą, 
że zdani pozostaniemy znowu ha samych 
siebie. s 

Już nierez widziano Polskę w podo- 
bnych położeniach, Zawsze jedāak, spojrza- 
wszy prawdzie, choćby jak gorzkiej, w.ecsy, 
wydobywała z siebie sil poddostatkiem, by 


zakusom stawić czoło, nieprzyjaciół pokonać. | 77 


Nie zapóźzo jeszcze i tym razem, byle nie 
zwlekać, byle zrozumieć, że to walka ros- 
strzygająca o całej przyszłości; byle .w 
zwartych szeregach stanąć do niej i wolą 
niezłomną odeprset zamach na nasze prawa, 

Nie wolny nam bez pomocy poxosta- 
wić ziomków -na teronach plebiseytowych 
i nie wolno półśrodkami działając, łudzić 
siebie, że exyni sig, co czynić nśleży, Trze- 


T ustala ja awyeigsii oręż, cudów | pey pod wodzą Ohrobryeh i Jagiellów pe- 
w ręku Żołnierza polskiego. Więc | wnością zwycięstwa siejące postrach. Trzeba 


dostarezyć akeyi tak bogatego aparatu wal- 
ki, żeby o jego rozmiary i wszechstronność 
rozbiły się wszelkie zapędy siły i podstępu, 

Po całej ziemi polskiej niech pójdą 
wici. Mąż, czy niewiasta, starzec czy ázie- 
cię — niech się nikt nie uchyla, Niechaj 
grody i sioła staną do rycerskiego apelu, 
każdy dom niechaj okaże się warownią idei 
narodowej — nietylko każdy dom, każdy 
warstat pracy, każda zogniskowana ostoja 
rąk twórczych, czy też umysłów. 

Bowiem bracia masi, których plebiscyt 
wydał na pastwę ucisku i gwałtów, winni 
mieć przeświadczenie, że walczą; nie sami, 
że w walce tej cały naród jest x nimi, że 
wszystkie środki, jakie ów naród posiada, 
będą im oddane do rosporządzemia, by mo- 
gu przetrwać, wytrwać i w nagrodę bcha- 
Pi niezłomności powrócić ma Oje 
ORO, 


Pomoe ta zakrojona być musi na ol- 
brzymie rozmiary, jeśli cel ma osiągnąć, 
Dotychczasowa okazałe sig za skąpą 1 dla 
tego głos ten podnosi się, nawołując: Spiesz- 
cie z ratunkiem, aby sprawa była wygrana, 
a wygrać ją musimy i możemy, jeśli nie 
posząpimy trudu i ofiarności, by przez przy- 
garnięcie ziem naszych na Zachodzie, pod- 
łożyć granitowe podwaliny pod przyszłość 
Polski. 

Redakcya Dnia — Redakeya Dsien- 
nika Ludowego — Redakcya Gasety Codsien- 
| — Budaxcya Gasety Lwowskiej — Bs- 


zysny 


dakcya Gasciy Porannej i Wiecsornej — Ra- 
dakcya Kuryera Lwowskiego — Bed>keya 
Nowej Polski — Bedascja Placówki — Be- 
dakcys Słowa Pclskiego — Badakcya Try- 
buny Polskiej — Bażazcya Wieku Nowego. 
+ 

Odezwa nasza wymaga krótkiego uiu- 
pełnienia. Pragniemy, by w akeyi plebiscy- 
towej wzięły czynny udział wszystxie domy 


= m AA 


„Przewodnik naukowy i literacki”, dodatek miesięczny otrzymają tylko oaio- 
i półroczni abonenci „Gazety Lwowskiej“ za połowę rocznej prenumeraty tj, 00 K. (43 Mk.) 

uPrzewodnik* osobno prenumerowany kosztuje 120 K, (54 Mk.) 

Listy i przesyłki rękopisów należy przesyłać do Radakcyi „Przawodzika* pod 
adresem: Lwów, ul, Wałowa Nr. $1, I. piętro (nad mózaninem). 


g—— 


Oany ogłoszeń (anonsów): Wiersz nonpar. 7 łamowy iub jago miejsce 80 h. 
(56 fen.), tabelaryezny i liczbowy 1 K. (70 f.) — Drobne ogłoszenia po 30 hal 
dupa drukiem podwójnie. 

Nadesłane i nekrologia po 3 K.50h.(1 My. 75 fen.), po kronics i komunikaty 
4 K. (2 Mk. 80 f.), za wiersz 4 łamowy lub jago miejsca miary nonpar. 

Ogłoszenia w Dzienniku urzędowym po 1 K. (70 £.), tabelaryczne 1 liczbowa 
h. (84 fen.) za wiersz nonpar. 4 łamowy lub jego miejsce. 

Wszystkie ogłoszenia przyjmuje Administracya „Gazety Lwowskiej“, Lwów, 
Podwale 1. 3., w godzinach od 8—3 1 od 4—6 i Rekiama Prasowa, Chorążczyzna 7, 


polskie, by wszystkie rodziny stanęły w zgo” 
daym ordynku w obronie ziem polskich. 
Zainteresowanie się powszechne całego kra- 
ju zapewni zwycięstwo, a braciom naszym 
na Slązku, Mazurach, Warmii, Spiszu i Ora- 
wie, doda w czasie walki otuchy i sił do 
wytrwania, 

Redakcya nasza z całą gotowością po- 
dejmuje się pośrednictwa w sprawie tak bar- 
dzo ogół polski obehodzącej 1 w specyalnej 
rubryce zapisywać bodzio wszystkie domy 
polskie, które pośpieszą z ofiarą, bodáj maj- 
skromniejszą na znak, że interesują sig lo- 
sem ziem na plebiseyt ekarauych. 

Skoro agitacya bezpośrednia obejmie 
najszersze kręgi, wówózas spółni się cel, do 
którego wszyscy dążymy, 


Uniwersytet lwowski, 


Uniwersytet Lwowski otriyma wreszcie 
godne pomieszczenie. Dobijał się o mie od 
lat szeregu. jako o jeden s kardynalaych wa- 
ruaków Swego rozwoju. Riąd austryacki 
przyrzekał, przewleksł, aż przyszła katastro- 
ta dziejowa 1 zmiotła z widowai obcą władzę, 

Jestto jednym z najpiękniejszych ry- 
sów młodej państwowości naszej, le zalo- 
dwie Rzeczpospolitą wskrzeszono, nie zwle. 
kając, wśród najpilniejszych zadań wypisała 
ons troskę o wiedzę i oświatę. Stare Wsxech- 
nice polskie powołane na nowo do życia a 
nie skąpi im wyposażenia Riad Polski, 
Więc tet i lwowskŁ najwyższa Uczelnia pie- 
czyłowitości tego Rządu otrzymała obecnie 
dowód wymowny. Uwsgiędniono bcz długich 
wahań, o co prosiła, Zrozumiano, czego rząd 
obcy arosumieć nie eheiał, bo nie zależało 
mu na tem. Nawet nie pragual może, aby 
stąd zbyt wielo Światła rozchodsiło się po 
kraja, aby Uniwersytetom prowincyj sacho- 
dnieh wyrastał pod bokiem rywal niebez- 
pisezny, Jeśli mimo tego obis nasze Almae 
Madre, krakowska i lwowska, tak wysokie 
zajęły stanowisko, tyle chluby przysporzyły 
nauce polskiej, było to przedewszystkiem 
własną i-h zssługą i niemało trudności mis- 
ły do pokonania, by cel ów osiągnąć, . 


| 0 _——_ __ _ A — — m _ _ ——_ _ _ _ __—_—_—_  _ ——_ __— 


MARYA KAZECKA. 7) 


LISTY DO KESSER. 


„Tym jktórzy się miłują 
8 nié innym“, 
(Oiggúdalszy). 


LIST X. 


Oto wieść upragniona, zachwyca mnie 
w najwyższym stopniu, Pruski nsstępea tronu, 
ma właśnie odwiedzić Lwów. Potem odply- 
wa ze Soim sztabem do Obili, ażeby tam 
naśladować małpy i ptaki. 

Dostejg sig nie bez trudu na dworzec, 
pragnąc się ubawić panoramą najńmieszniej- 
Brych Zdarzeń, || 

Prusacy dziś wyglądają jak stubarwna 
wystawa owoców. Melony, pomidory, banany, 


"cytryny i pieprz turecki najżywazego sskar- 


latu. [o wszystko tłoczy się przy wejściu. 
Pagna Amsils jest zmęczona, Ona-wogóle 
od uzodzenia j8st xMęesoRa, 

Mnie się Budzi, wige się priysuwem do 
Murka i mówię mu: 

— panie Murku — paa jest Kmohoun, 

Murek przerażony, 

poj (o to jest ? 


— To jest największe głupstwo, jakie 
mogę tylko kiedykolwiek komu powiedzieć, 
— Ale jeszcze bliższe szczegóły ? 

— To jest dsika osoba z krwawej 
gwiszdy. 

Panna Amelia jest snów wdzięcina i 
gibka i stara się mówić głosem wnikającya 
do seres, JEst to nżtura szezodrze darią ta, 
peins i bogat», która jest w stanie w swej 
wspaniałcmyślności uszczęśliwić ludzi nawet 
wbrew ieh woli. Naprzykład Murka, Mówi 
jak labi ćmy, które latają naokoło Światła, 
całe, dłagie wieczory, mówi coś podobnego 
i o duszach kobiecych, Ale ja jej haniebnie 
przeryw»m — bo czego już o tem nie po 
wiedziano! Kobieta już nie miała duszy, 
potem miała duszę z koronek, (Napoleon), 
potem miała duszę z asbestu, (Wasserman), 
a wszystko to są bajki marynarskie, Jeszcze 
najwięcej prawdy ma w sobie powiedzenie 
Taina, 

Zbliża sig do nas człowiek, nieskoń- 
czenie zabawny, zbliża się krokiem leniwym, 
z wyratem twarzy znużonym i oderwsnym, 

Jest dzieanikarzem. 

Próbował pracować na różnych polach, 
a kiedy wszystkie zawiodły, rzucił się Ra 


dziennikarstwo, zgoła nie znając ortografi; | 


Od lat trzech jest  zaczepknym 
w Pratodsis, a ponieważ jest wolnym od 
przekonań, jutro może równie dobrze wisieć 
w kaśdym innaym dzienniku, albowiem 


pspier używany na gazety we wszystkich 
jest jednakowy. Jest przystojny i ma Szczę- 
ś:ie do kobiet, wskutek czego jest zarozu- 
miałym, 

— Jak się pan ma? , 

— Nie msm się wcale — odpowiada 
pogardliwie. 

— Niech się pan tak nie gniewa, na- 
wet na Aldebaranie, witają się ludzie z sobą 
w ten uprzejmy sposób, A jak się ma 90 
pańskich narzeczonych ? 

— Jaż 95? — było przedtem 40. 

— To było przed Bożem Narodzeniem — 
a teraz jest wrzesień, . > 

— Nie przypuszczałem, że pani się tek 
interesuje mojemi narzeczonemi. 

— (wszem — znam wszystkie. Jedna 
wygląda jak puma — ta ma ślicznego psio 
Luśzie się patrzą na psa — ona to bierze 
do siebie, więc jest łagodna, Drega pisze 
wiersze, kiedy par wyjeżdźa ze Lwowa. pi- 
sie jeden raao, a drugi wieczorem, zażywa 
to jak pigułki, Jest blondynką o bardzu 
bladych oczach (muszę ją dukładnie określić, 
żeby ktoś nie myślał broń Boże, że to ja). 

Rano pisze: 


Dzień dobry! 

I marzy mi sig wiosna w rozkwicie 
I kwiatów barwny tłok, 

I wracający ty, moje życie, 

I szezęścia złoty rok, 


Pau nie wraca, wobec czego ona wie: 
ezurem pisze, ale juź po przeczytaniu „Marzy 
ciela" Raymonta, 


Dokrsnoc! — kwiecie różany. 
Obróć się czem chcesz do Ściany, 
Dobranoc ! 


Trzecia nosi zielony kostyum i wyglą- 
da na deme od witryola, Ta jest grośną, 
A jedna była newet ładna, ale ta wyszła 
zamat. 

— Nie miałem tu być właściwie — 
przerywa dziennikarz — byłem proszony na 
powiedzenie do jednej wielkiej damy — 
księżnej, 

— Alot., wszystki marzenia, niosły 
pana właśnie tutaj — a pan absolutnie nie 
może być na posiedzeniu u takiej księżnej, 
która jest zarazem wielką damą, 

Ale oto następea tronu. Jast gładki, 
czysty, okrągły, ostrsyiony i świecący, jak 
deserowy talerz. 

Melony i banany sioją wyprostowane 
i nieruchome. Są takżs jacyś cywilni dygni- 
tarze, Oi zgisają się w pół ukłonach, których 
doskonałość można dopiere ocenić z drugiej 
strony. 


(Ciąg dalssy nastąpi). 


Przedstawiliśmy niedawno na tem miej- 
seu niezmiernie przykre stosunki, z którymi 
od szeregu lat walesyó murisl Uniwersytet 
fwowski, gnietdigc się w giacho bliskim 
ruiny, a na domiar za sisauplym — tak, że 
ezęść tylko młodzieży mogła korzystać x wy- 
kladów, Zsapsiowano do Rigda Polskiego 
i Rząd nie pozostał głuchym na rozpaezliwe 
wełsnie, Zderzyło się zas szczęśliwie, że prze- 
wrot wywołasy upzdkiem Austryi dopomógł 
do przyznania Uniwersytetowi c*>owiednie- 
go przybytku bes nadmiernych wkładów, 
jakimi niepodobna by dzisiaj obciąśsć skarbu 
Państwa, Oto bewiem następuje likwidacya 
Wyd iału krajowego, tego surcgatu własnego 
rzędu, sbytecinego dziś, skoro mamy istotnie 
Reg własny Tem samem wielki gmach, 
zbadowawy dla pomieszczenia Sejom i Wydria- 
łu stanie pustką W'przewiéyweniu, że to na- 
stąpi, opinia powszechna odrazu przyzneczyła 
Gmach sejmowy Uaiwersztetowi, a Bxąd 
przychylił sig do trafnego wyboru. 

Tsk więc Uniwersytet nsss mie będzie 
w przyszłości skaaany na duezenie sig w cia- 
snocie, podającej w powatpiewsnie owocneść 
jego pedagogicznej pracy. Młodzież be3xie 
mogła mareszcie w pełnej awej liczbie ko- 
rzystać z wykładów, a praecwnie Kaukoxe 
utyskają możność należyt-go funkcyonowania, 

I sagrado, godniejszego nsstępcy 
Sejmu, Wydział krajowy nie mógł zaaleźć, 
Ta gdzie kuła się przes lat szereg patręoty- 
cana myśl polska, gdzie toczyły s'g walki 
o wszystkie najżywoiniejsze interesy kraju — 
zssiądzie wiedia. by bronić zrozumienia dla 
piękna i dobra, a to s} podstawy każdej 
mądre] polityki i to najwyższy iateres nie- 
tylko Polski, lecz wogóle ludx* ości, 

Biądowi Polskiemu dauk i wdzięczność 
xa to, de rorstsygnięeiem położył kres nie- 
doli Uniwersytetu lwowskieg. | Damą przej- 
muje ta jego bezewolencya mas, którzy z 
bliska i co dnia patrzyliśmy na pasowazie 
się tak czcigodnej Ucxeini s niemośliwymi 
warunkami, grożącymi katastrofą; dumą 
przejmuje nas myśl, że w akcis, o którym 
tu mowa, enslazło znów odblaek gorące umi- 
łowanie prawdziwej, idealnie pojętej kultury, 
przez przodków nam pr!eX8zSR6, 


| Ważne narady w Warszawie. 


Łotewskie biuro informacyjne w War- 
szawie komunikuje: Łotewska deiegacya w 
Połece otrzymała dnia 4 b. ra. «epeszg £ za- 
w.adomieniem, że d-legacya łutewska, w skład 
której wchodzą: wiceminister epraw wewnę- 
trznych Kieranis, wic:minister spraw woj- 
skowyeh pułk. Le'minech i dyrektor depar- 
tamentu polityczzo dyplomatycznego ministr 
epraw zagranicznych eja w;jsdzie dnia 3 
b. m. z Rygi do Warszawy. Przyjazdu łotew- 
skiej delegacyi pokojowej spodziewają się 
w Wzr:zawie w piątek lub sobotę. 


Kuryer Warrsawski donosi, że porel 


rumuński p. Lorescu otrzymał tymosasowe 
upoważnienie reprezentowania Rumunii na 
konfe:encyi w Warszawie, Po przebiesu 
obrad p. Losescu z Biąd-m Polskim »ależeć 
będzie czy do Warszawy przybędzie apeeyal- 
na delegacya rumuńska, 
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Sejm walny. 


Wesorajsze pos'ełzenie -Bajmu rozpo- 
exgto odczytaniem interpelacyj, migdsy iu- 
nemi interpelacyi posła Fichmy w spra 
wie stosunków, psmujących na Pomorzu 
i postępowsnia władz administracyjnych b. 
dzielaicy pruskiej. 


W obronie episkopatu, 

Przed przystąpieniem do porządku 
dziennego zabrał głos arcyb. Teodorowiez 
w sprawie zarzutów, podniesionych przeciw 
episkopatowi pclskiemu, które jedmak nie 
zostały uzasadnione przez posła cskarzyciela. 
W Bzcrególaośi odpiera sarzut austrysckości 
biskupów małopolskich i moskalofilstwa bi- 
skopa Łosińskiego. 


Dodatki dla emerytów. 

Porządek dzienny rozpoczęła sprawa 
podwyższenia dodatku  drożyśnianego dla 
emerytów, wdów i gierót po mich: ma ou 
wynosić 40—500 proc. pobieranych kip 
emerytur, stosownie do tego, czy wedle 
ustawy austryackiej pobierali niżej 400 kə- 
ron lub więcej aż do 3000 koron, a wedle 
ustawy rossyjskiej do 2000 marek, wxglg- 
dnie ponad 2000 marek. 

Sprawozdawca p Goduk uzasadnia 
rezolucyg, wsywającą Bi31 do wyrównania 
sxkód, wynikłych z relacy) marek do koro- 
ny emerytom, i przedłożenia wniosku, wpro- 
wadsajgcego cdrębny wymiar dodatków dro- 
żyźnianych dla sierót ze specyalnem uwzglę- 
dnieniem emerytowanych nauczyci li i nau- 
exycielek, oraz dla wdów i sierót po nicb, 
podwyższając normę wypłat w stosunka do 
pobieranej ostanio przez męta płacy wzglę- 
dnie emeryiury, tudzież d> wstawienia do 
budżetu odpowiedniego fandussu 1apomogo- 
wego dla wysłużonych nauczycieli i nau- 
czycielek prywatnych szkół alemeatarzysh 
i średnich. 

Poseł Smulikowski oświadczył się 
za odesłaniem projektu s powrotem do Ko- 
misyi budżetowej, gdyż projekt jest niawy- 
starczający i w tym duchu wnosi odpowie- 
dnią rezolucye. 

Poseł ks. Dachowski wsywa Mini- 
sterstwo b. dzielniey pruskiej do udzielenia 
wjdstnej pomocy emerytom Po:akom i do 
przedstzwienia jak najrychlej Eatawy, ragu- 
lującej ieh pobory. 

P, Tabaesyúski występuje z obro 
aa rentierówki domaga sig podwyższenia 
ustawowego dodatku drożyźniasago. 

Wiceminieter skarbu Weinfeld as- 
znacza, że Państwo niema prawnego cbo- 
wiąska prsycehodzenia z pomocą emerytom, 
a tylko moralne. Proponowane podwyt'sen'a 
pra poszezegó!nych posłów obciążą Państwo 
wydatkiem 40 milionów. Zanim Rsąd wy- 
stąpi s projektem, regulującym pobory eme. 
rjtalne, noleży zadowolić sig obecaem ziła- 
twieniem e ipei h 

Ks. Madej «wraca uwagę na wyso- 
kie pretansye niektórych emerytów, 

Sprawozdawca Godek oświadcza się 
przeciw wszystkim wniesionym poprawkom 

W glesowsniu odrsueono wszystkie 
poprawki 1 przyjęto ustawę w diugiem cry- 
tniu. Potem przyjęto rezolucyą komisyi i 


pp. Smulikowskiego. Tabsesyúskiego i Da- 
chowskiego — wresxcie przyjęto ustawg 
w trzeciem czytaniu. 


Kontrola finansów. 


Poset Rząd referował eprawę Wkio- 
aku kg, Lutoslawekiezo, dotyczacego rachun- 
ków s fandussów państwowych x czasów 
przed 1 stycznia 1919, Mowca zwrsc uwagę, 
że w bieżącym otrewie 121ed ie O Ministeratw 
przedłożyło wykazy swvich rachunków, wo- 
bec ezego domaga się cd Rsado, aby voczy- 
mił cdpowiednie kruki i wpłyzął na semknig- 
cia i złożenia zalsgających rachnnków do 
końca bieżącego roku. 

W drrgiej rezolu'y: domageł się p. 
Rząd kontroli fundusrów Wszystkich ursę- 
dów w Polsce. które dotąd mie złożzły ra- 
chunków ze swej działalności, 

P. Higersber ger, Prezes najwyższej 
Izby kontroli państwowej uskarza sig, de 
najwyżzza Izba kontroli pozbiwiona jest 
wszelkiej egcekutywy i wykazuje, ża co do 
rachunków . sa cuss od listopada 1918 do 1 
lipca 1919, Rząd ma prawo Żądać wsxelkicb 
wyjaśnień i należytego sprawozdania, W spra- 
wie rschunków za czas do Í lipea 1919 nie- 
ma formalnej podstawy do czynienia wła- 
dsom rządowym zarsutu zwłoki, 

P. Stapiński żąda, aby tekie polska 
Komisya likwidacyjna zd:ła rachwnek se swej 
działalności, 4 

Po wyczerpaniu dyskusyi xab'era głos 
poseł Rsąd i wnosi poprawkę, obejmującą 
żądanie kontroli także nad Wydziałem kraj, 
i Komisyą likwidacyjną w Krakowie. 

P. ke. Lutosławeki domaga się, 
aby szczególniejszemu «daniu poddać ten 
okres, który miał ehar. ter prawidłowego 
Rządu a więe okres rzą, ów p. Moraczew- 
skiego, 

, Moraczewski zgadza się na to 
z warunkiem, aby rozszerzyć kontrolę takż3 
na fundusze Legionu rschodaiego. 

Ks. Lutosławski wnos', ażeby kon- 
trolą objąć i fundasie NKN. Tym wnioskom 
sprzeciwia sig referent. 

Isba w głosowaniu przyjmuje wniosek 
ks, Lutosławskiego, aby sprawę odesłać do 
Komisyi z tem, iżby w najkrótszym czasie 
wystąpiła na pienum z nowem sprawo- 
zdaniem. ME 


Inne sprawy. 


Z kolei Izba zastanawiała sig nad spra- 
wą udzielenia przez Bząd gwarancyi pań- 
stwowej do wysskości 10,000.000 Mk dia 
centrali współdzielezych atowarsyazeń rolni- 
eso-handlowych w Warszawie. Po pxzemó- 
wieniu p. Osieckiego na wniosek p. M ie- 
rzejewskiego Izba uchwala odesłać spra- 
wę do komisyi aprowizasyjnej. : 

N'stępny 5 punkt porządku dziennego, 
t. j. sprawę utworienia dostatecznej ilosei 
kıa dla wymiany waluty, referowal pos, 
Osiecki popierając wnioski komisyi, 

P. Witaliński wykazuje, że P. K, 
K, P, jaś zupełaie skostniała 1 wnosi rezo- 
luoye domagajaca się utworzenia osobnego 
Banku poleklego, któryby zastąpił obecną 
działalność P, K, K. P. Po przemówieniach 
pp. Stapińskiego, Osieckiego i Woj- 
talińskiego lzba uchwaliła rezolucyę ko- 
misyi oras rezolacyę p. Wojtalińskiego do- 
mag ającąa:ę przedłożenia projektu stat «tu Ban- 


ku poiskiego. lane rezolucye tegoż posła w 
sprawie rotporządzenia dotyczącego wymiarp 
korom na marki odesłano ¿o komisyi, 

Przystąpiono do sprawy wprowadzenia 
specyalnego podsiku ma rzeez Ozerwonego 
Krzyża, Sprawosdawca p. Osiecki przedkła- 
da rezolucyę wzywającą Rząd do przedłożenia 
Sejmowi projektu ustawy 0 wprowadzeniu 
takiego podatku. Izba rezolucyę przyjmuje. 

Z kolei omawiano sprawę rozszerz3nia 
prawa komasacyi dla missta Pezasznycy, 
W myśl referaty p. Staniezskiaa Isha 
zgodziła się ma rozszerzenie tego prawa na 
miasta z wszólkimi skutkami od dnia 12 
styeznia 1918 

Przystąsiono do ostatniego punktų po- 
rsadku dziennego t. j. do sprawozdania Ko- 
misyi wybranej dla zbadania więzień i obo- 
sów konceetracyjnrch. 

P. Tabsezyński przedstawia przy- 
kra położenie więźniów i jeńców, domaga 
się gruntownej senacyi stosunków i kończy 
awe przemówienie sreregiem wniosków xdą- 
tających do zupełnej zmiany  oplaksnych 
w tym wsględzie stozuuków. 

P, Putak jako drugi 
twierdza nowymi p:sykladomi zaniedbanie 
se strony władz wojskowych Sprawy wig- 
źniów i internowanych. Mowca stawia sze- 
reg wniosków i rezolucyi zmierzających do 
poprawy niebywałych wprost stosunków, 

Minist:r sprawiedliwości Hebdsy ú- 
ski stwierdza, $e niektóre z zarzutów od- 
nosiły się do więzień cywiloych i pod tym 
względem Ministerstwo mimo trudnych wa- 
ruaków, w jskich się obechie pracuje, dąży 
do poprawy stosunków co już pod niejedeym 
wzgiędem nsstapilo. Miaister wnosi odesła 
nie ssrawy do komisyi celem  specyslnego 
jej 1bedania. 

P. Stan. Grabski wnosi odesłsnie 
sprawy do komisyi prawniczej i wojskowej. 
Izba ten wniosek uchwaliła, Po załatwieniu 
kilku jeszeze waiosków nagłych, posiedzenie 
odroczono do wterku. ` 


referent po- 


PZ O =>=+< EAZA) 


Nie będzie strajku powszechnego. 


Kuryer Porinny podaje w aprawie 
grożącego rzekomo w Warszawie strajku 
powszechnego, ¿+ do Sejmu zgłosiła się 
wczoraj delegacja związków zawodowych 
wojskowej elektrowni, gazowni oraz rebot- 
ników miejskich i odbyła naradę z posłami 
Socysliszycznymi Barlickim i Żuławskim, 
Delegaci oświadczyli, że istniejący cbeenie 
strajk metalowców i roboinizów budowlanych, 
rcbotników przemysła drzewnego i i ma 
charakter wyłącinie ekonomiczny. 

Odezwy wydane przez komunistów, a 
nadające strajkowi piętao poli yczne, są ten- 
deneyjnie kłamliwe. Następnie delegacya 
udała się do Prezesa Ministrów Skulskiego, 
rtóromu powtórzyła swoje cáwiadcienie i 
złcżyła cdpowiednią dek!aracyę, prosigo o 
interweneyg Rządu w sprawie trwającego 
bezrobocia, Premier Bkulski odgowiedział, 
iś Rząd w porozumieniu z odnośnemi Mini- 
sterstwami peesyni wszystko, aby sprawę 
xalsgodzić. Minister pracy udsielić ma dziś 
związkom aawodowym robotniczym konkre- 
tnej odpowiedzi. 


Ks. Józef Panas, Dziekan W. P. 37) 


PAMIĘTNIK KAPELANA 


Legionistów polskich z czasów 
wielkiej wojny. 


(Uiąg dalszy), 

å lipca. Ponieważ w 5 p. p. niema 
kapelana, (ks. Żytkiewicz jest przy 6 bata- 
lionie względnie 8 bat. 1 p. p.), wczoraj 
więc w nocy udelem się do tego pułku. 

Pozyeye snałem bardzo dobrze, bo to 
są dawne posycye 8 p. p., jednak w mocy 
nis mogłem sig mimo silnego światła księ- 
życa zoryentować w sytnaeji. tsk zmien'ły 
cały wygląd tej okolicy rossyjskie gransty, 
Kaplica raraz w pierwszym duiu ogni: hu- 
raganowego została rozniesiona na atrzępy, 
Kawałki pięknie rzeźbionych belsk leżał 
w odległości kilkuset kroków, Omentarz 
zrujnowany doszczętnie; granaty wykopały 
tu olbrzymie doły, rosrzuciwszy dookoła 
ciała nieboszezyków i krzyże. Ziemianka ko- 
mendy pulku stoi cała, Jedynie dawny po- 
koik kapelzna zrujaowaay wskutek wybuchu 
granstu, który udersył w ząsiednią zie- 
miankę. 

Z brrackiem dnia zabrałem się do za- 
opstrzenia rannych i pogrzebu nieboszozy- 
ków. Szczególnie to ostatnie było bardzo 
trudne do przeprowadzania, gdyż kule kara- 
binowe szły tak gęsto, że trudao było wy- 


10 uderzył granat w »iemiankę, w któej 
zaśjdow=ła sig contrals telefoniczna 5 p. p. 
i setild odrazu dziewięciu telefonistów, Po- 
dobny wypsdek zdarzył się wczoraj, gdy 
grznat trzfił w ziemiankę, kryjącą w eóbie 
p nkt opatrunkowy. Ogień rossyjski jest tak 
silny, 13 od wybuchu granatów i szrapneli 
dym i błotnista kursawa zakrywa easłą oko- 
licg, Fontanny błota, ziemi i piasku powsta- 
jące przy wybuchu granatów osiągają olbrzy- 
mig wysokość kilcudsiesięcia metrów, Wobec 
potęgi i grozy tych wysłanników śmierci 
wydsje się maleńkim nietylko człowiek, lecz 
nawet potężne etuletnia sosny, które tezina- 
mi roslatuja się na drzazgi. Czasem grans- 
ty płatają figla, Koło sxiemiaski komendy 
pułku stał ciężki powóz, którego mie zdo- 
łano wywieść przed nastaniem hursganowe- 
go ognia. W moich oczach eksplozya gra- 
natu oberwała równiutko tylne koła razsm 
z budą i wyrzuciła na pobliską sosnę. prsy- 
czem przód powozu nawet się 3 miejsca mie 
poruszył. Naturalnie przed takim kuferkiem 
siema żadnej osłony, 

Nasze oddziały dostały rozkaz przepro- 
wadzić kontratak na Polską Górę, Wieczo- 
rem rozpoczęły sig przygotuwania do kontr- 
ataku, Do ziem'aeki pułkowej przybył major 
Wyrwa, który miał prowadzić atak, aby się 
naradzić 3 komendantem pułka  podpałk. 
B:rbeckim. Telefonem przychodzą roskazy 
od Piłsudskiego i s Kcmendy Legionów, 

Koło godziny 10 front uspokoił się 
prawie zupelais. Przy pomocy żołnierzy po- 
chowałem kilku niebossesyków, a później 
układłam sig na siemi pod ścianą siemianki, 


stawić nawet nos z ziemianki Koło gcdzisy; kołysany do półsnu pissezeniem telefonu. | tarkocie nieprzyjacielskiego karabinu masty* 


Berbecki i Wyrwa ciągle je”scze rczmawisją | nowego, który bardsiej denerwuie ludzi, ani- 
priez telęfon i przesyłają do kompanii roz-; żeli nawet wybuchy ciężkich granatów. Łu- 


kazy i instrukeye. 


kiem biegnącym od Poleziej Góry ku Garba- 


Koło gods. 1 nadszedł batalion Wyrwy | chowi wymyka się kilka postaci, a później 


przygotowauy do kontrataku. Wszyscy OCz8- 
kują niecierpliwie nadejśsia batalionu 6 pp. 
który ma również wziąć udział w kontr- 
stka. Za swego stanowiska już dawno wy- 
sali; tyć może, iż gdzieś zbłądzili, a tu ka- 
ida chwilka może roz :trzygać o życiu wielu 
ludsi, bo no: lipeowa jest krótka i zdradli- 
wa. Batalion 5 pp. spóźnił się o trzy kwa- 
drans», ponieważ mie mógł zpaleźć komendy 
5 pp. Mimo to, że zaczyna ś witać, kontratak 
się odbęd ie. i 
5 lipca. Godsina 2'80 rano. Poarli, 
Zrazu kilka strzałów, słychać głośne legio- 
nowe: „Hurre!“ to nasi Idą do ataku, dzieie 
się to w niewielkiej odległości od pałkowej 
ziemianki. Jak psy nad ranem ode:wały się 
gwałtownie rossyjskie karabiny msstygowe 
i z'czyasją ujadać, a w w parę chwil cała 
sfora rossyjskiej artyleryi zssypuje nas gra- 
dem ognia i żelaza, Robi sig zupełaia jasno. 
bo z brsaskiem gpochmurnego dnia walczy 
o lepsze tysiące świetlnych rakiet, które we 
wszystsich kierunkach pries:ywajg niebo- 
skłen. Legionowa pat cl przyprowadza kilku 
jeńców rosyjskich, którzy, jak się okazało, 
hyii Tatarami i sami zbiegli na naszą stro- 
nę. Jakiś rossyjski kulomioi gwałtownie i 
gęsto siecre kulami naszą xieñisnkg, werysey 
tola się jak najniżej, bo kule przechodzą 
przes górną ezęść Ścian, wystającą ponad 
ziemią. Nauczyć się dobrze modlić moins 
nietylko Ra morzu, lecz także przy bliskim 


kilkanaście; koło neszej ziemianki przebiega 
takto kilku żołnierzy z wilmem przerażenia 
i pepłochu w oczach. Pó chwili wpada do 
ziem anki Wyrwa, z placsem pada na z'e- 
mię; wszyscyśmy zrozumieli: kontratak się 
nie udał, a Bossyanie przechodzą znowa do 
ataku, 
Po chwili uspokoił sig major Wyrwa, 
ale zuów wsbuchnął płaczem, mówiąc: 
n Wezyscy oficersy szli naprzód. Dostsli się 
pod ogień maszynowy i padli. To tak prze- 
rasilo chłopców, że pierschli, mimo nawoły- 
wania, zostałam ssm na poiu atakowem; wi- 
docznie waet mi zginąć przyjdzie, bo mi 
się jeszcze nig'y nie zdarzył», by mnie moi 
chłcp y zawiedii!* Kontrataz tsa kosztowsł 
zabitych 4 oficerów i 20 tołnierzy, tudzież 
kilkudziesięciu rannych. Poległych nie mo- 
4ns byłu pogrzebać, bo zostali na priedpo'u, 
Po spisania protokołu Śmierci wróciłem do 
Legionów. Te 36 godzin spędzone wśród 
ognia hursganowego wbiją s'ę z pawnością 
w moją pamięć na cała życie. Ogień pod- 
czas bitwy pod Mołótkowem w 1914 r., czy 
pod Jastkowem w 1915 r., wydaje się ss- 
bawką wobec toj strasznej burzy, Przez dwa 
lata wojny system mordowania ludsi zrobił 
olbrzymie postępy. 


f 


(Ciąg dalszy aesiapi). 


Bugi robotuików polskich urztdzane przez 
Qzeehów w Zegigbiu ostrawskiem i inne 
prześladowania, niesłychanie  wzburzyly 
robotników na całym SŚlącku. W całem Za. 
głębiu Ostrawskiem p:nuje anarchia. Robo- 
tnika polskiego nietylko wyrzucają x war- 


Londyńsey korespondemoi pism fran- zwyczajnej komisyi śledczej do gub. potis- 
cuski-h domoszą o treści manifestu co na- ; wskiej i tam pochwycono Ohrustalewa No- 
stopuje: Pierwsza cręść manifestu polega nado- | sars w jego mieszkaniu w Porejasławiu, gdzie 
starezaniu Niemcom większej ilości surowców. | czuł się bezpiecrmym, zaniedbując zwykłych 
Koalicya ma współdziałać przy odbudowie ; środków ostrożności. Zabito go zaraz na 
Niemiec, ponieważ odbudowa ta ma ważse | miejscu i 


Rokowania lz Finlandya. 


We czwąrtek 4 b. m. o godz. 5 po pol, 
odbyła się pod yrzewodnietwem Ministra 
spraw zagranicznych narsda z przybyłymi 


do Warszawy delegstami rządu finlandskie- 
go. W naradzie tej brali udział ze strony 
Finlandyi: minister pełnomocny i poseł asd- 
zwyczajny E*rstrcm, ssef sekcyi min. Spraw 
zagran. Astrem oraz charg de »fsires B'' 
lonbegel. 

e stromy polskiej opróca Minist a 
spraw zagran., Minister przemysła i hanc u 
oraz wyzDacaeni przez Ministerstwo spraw 
,sagran. urzędnicy tegoż Ministerstwa, ausdio 
przedstawiciele naczelnego dowództwa, Obra- 
dy były poświecone ogólnemu omówieniu 
zasadniczych podstaw ewentualnych roko- 
wań z rządem sowieckim. Dalsre prace zo- 
stały pyzeniestone do spscyslnych podko- 
misyj, 


Administracyjny podział 
b. Kongresówki. 


Oeiem bliższego poinformowania szer- 
szego ogółu o podziale terytoryalnym i sa- 
kregie kompetencyi urzędów wojewódzkich, 
fonkcyonujących na obszarze b, Królestwa 
Polskiego na mocy tymczasowej ustawy z d. 
2 sierpnia 1919, wydział prasowy Minister- 
stwa spraw wewnętrznych kc munikoje: Obszar 
b. Królestwa Polskiego podzielony jest na 5 
województw: Białostockie, Lubelskie, War- 
szawskie, Łódzkie i Kieleckie, Województeo 
Białostockie obejmuje powiaty : augustowski, 
białostocki, bielski, kobryństi, łomżyński, 
ostrowski, ostrołęcki, sejneński, suwalski, 
sokołowski, szevucióski, wysokomatowiecki. 
Wojewódstwo Warszawskie powiaty: błoń 
ski, ciechanowski, gostyński, grójecki, kut 
nowski, lipnowski, łowicki, makowski, miń- 
sko-mazowiecki, mławski, nieszawski, płoń- 
ski, płocki, przasnycki, pułtuski, radzimiń- 
ski, rawski, rypiński, sierpecki, skierniewi- 
eki, sochacrowski, warszawski i włocławski, 
Województwo Łódzkie powiaty: brzeziński, 
kaliski, kolski, koniński, ławski, łódski, le- 
czycki, piotrowski. radomski. sieradski, słup- 
ski, turecki i wieluñsxi. Województwo Kie- 
leckie powiaty: będziński, częstochowski, 
iłżecki, jędrzejowski, kielecki, kozienicki, 
miechowski, olkuski, opoczrński, opatowski, 
pinezowski, radomski, esudomierski. wło- 
szczyński i soónieki. Wejewóditeo Lubsl- 
skie powiaty: biłgorajski, bielski, chełmski, 
garwoliński, brubieszowski, jauowski, kra- 
snostawski. konstantynowski, lubelski, luba- 
towski, łukowski, puławski, radziński, sie- 
dlecki, sokołowski, tomaszowski, węgrowski, 
włodawski i zamojski. 

Każdy ursąd wojewódzki oprócz kance- 
laryi głównej, składa się z następujących 
departamentów: prerydyalnego, administra- 
cyjnego, samorządowego, zdrowia publicxme- 
go, sprowizscyjaego, rolnictwa i weteryna- 
ryjaego, przemysłu, pracy i opieki spole- 
cznej, oraz okręgowej dyrekcyi robót publi- 
cznych, Na razie funkcyonują tytko trzy 
pierw.ze departamenty, ob-imujace całokształt 
spraw administracyjno-p.licyinych, reszta 
z wymienionysh wyżej depzrtamentów jest 
w stanie organizacyi. Do zakresu działania 
urzędów wojewodzińskich nie należą sprawy 
sdministracyi sądowej, skarbowej, szkolne, 
wojskowe, kolejowe, pocztowo - telegraficzne, 
orsz sprawy zastrzeżone kompetencyi urxę- 
dów ziemskich 


z Frysztatu. 


Wezoraj wieczorem odbyła się w Dą- 
browie konferencys mężów zaufania górni- 
ków, zwołana z inicyatywy Ozsechów przes 
Komisyę plebiscytowa, x ramienia której 
przybył Anglik Wiltoa, Chodziło przede- 
wszystkiem o przedłużenie 8-godzinnej szy- 
chty i o pracę niedzielną. 

Górnicy czescy oświadczyli, te nie 
może być o tem mowy, póki nie poleprzy 
się sprowisacya, 8 imieniem polskich górni- 
ków p. Papuga oświadczył, że o ile Komisya 
nie spowoduje zmiany stosuaków bezpieczeń - 
stwa, to produkcya jeszcze spadnie, bo pol- 
sey robotniey, mie będąe pewni życia, po- 
rzucą pracę i chwycą sig samoobrony, 

Konferencya nie doprowadziła do ża- 
dnego rezultatu. 


|) 


Sytuacya na Górnym Slązku, 


Dsiennik Cieszyński donosi: Wczoraj 
przyjął członek komisyi alianckiej p. Wilton 
deputacyę górników s p. Tellerem na czele, 
P. Teller przedstawił eytuacyg w Zagłębia, 


ststów pracy, ale nie jest on nawet pewnym 
życia, wskutek ciągłych pogromów urządza- 
nyeh przez bojówki czeskie. Polskie organi- 
zacye robstnieze uspskajają wzburzone magy 
zapewniając je, de komisya aliancka wkro- 
czy w te stosunki i zsprowadzi ład i porsa- 
dek w kraju w myśl swej deklsracyi z 3 
lutego b. r. Tymesssem jednak komisya nie 
przedsiąwzięła nicxego, co jeszcze bardziej 
rozzuchwalą bojówki czeskie, Obywatelom 
polskim wreszcie było jui tego sa wiele i 
samorzutnie wzięli sig do represyi. 

Wczoraj w Trzyńcu wydalono 60 robo- 
tników czeskieh między nimi kilku majstrów 
i jednego inżyniera. Zapowiedziano też wy- 
dalenie dalazych Czechów we Fryestacie a 
nadto wysłanie 3 robotników czeskich, pra- 
eujacych w tamtejszej stalowni do Ostrawy 
z tem, że jeżeli Czesi nie wstrzyma'ą swoieh 
rugów, to z Frysztatu wydsionych zrstanie 
150 robotników czeskich. Ten sam rueh za- 
znacza sig w Karwinie. 

W odpowiedzi na przemówienie p. Tel- 
lora oraz innych delegatów oświadczył p. 
Wilton, że szczerze sig oburza, ik po stro- 
nie czeskiej rozpoezęto rugi robotnieze, któ- 
re wywołały obecnie po stronie polskiej po- 
litykę odwetową; — należy dążyć do urpo- 
kjenia mas robotniczych, W tym względzie 
prosił o pomoe i poparcie ze strony orga- 
nizscyi zapewniając, że dążeniem Lodi 
będsie zapewnienie zupełnego bezpieczeń. 
stwa. kaídemu obywatelowi, Żandarmerya 
bedxie usunięta, skoro tyla skarg'na nią się 
podnosi, Nad tą sprawą obradować będzie 
komisya na najbliiszem posiedzeniu. Dziś 
zapewnié można delegatów, że postępować 
będzie energieznie, by przywrócić lud i po- 
rządak w kraju, Te zspewnienia p. Wiiiona 
sprawiły najlepsze wrsłenie na delegatach 
i niewątpliwie, jeśli takie zarządzenia zosta- 
ną wprowadzone, to wpłyną one uspokaja- 
jaa wzburzone umysły robotników pol- 
skich, 


Z Gdańska. 


Dans. Zig. zamieszeza długi artykuł 
wstęgny, poświęcony ssrawie przemysłu Ba- 
ftowego w Polsce. Artykuł twierdzi, że te- 
reny naftowe w b. Galicyi mają dła Niem- 
ców mimo roxpsdnięcia się Austryi w dal- 
szym eiągu wielkie znaezenie, gdyż Niemey 
z powodu złej waluty nie mogą sprowadzać 
nafty » Ameryki, Ponadto potrzeba Niem- 
eom nie gotowych produktów, lecz tylko 
surowców, k'.:eby u siebie przetwarsali, 
Ameryka rnś surowców dostarezać nie chce, 
Nadto odgrywaią tu wielką rolę listy prse- 
worowa. Niemcy nietylko nie mogą dopuścić 
do zmniejszenia się wpływów niemieckich 
w galicyiskim przemyśle naftowym, lees 
przeciwnie muszą swe wpływy jeszcze bar- 
dsiej powiększyć i nie dać się wyprzedzić 
kapitałowi ententy. 

Zastępcą komisarza gomeralnsgo w Gdañ- 
sku Biesiadeckiego, zamianowany soztał do- 
tychczasowy delegat Rządu Polskiego w Gdań. 
sku Mieczysław Jelowicki. 

Zapowiedziany jest przyjzzd do Gdsń- 
ska w najbliższym czasie dalszych okrętów 
polsko - amerykańskiego Tow. żeglugi mor- 
skiej, a mianowicie statków: „Poznań*, 
„Warszawa“ i ,Pujaski“. W pelowie marca 
ma przybyć do Gd»ńska pier=sxy okręt pa- 
ssterski tego Tow, wiozący reemigrantów. 

Wszystkie istniejące tu niemieckie za- 
kłady bankowe zostały cnegdaj — wedle de- 
niesienia Dans. Zig. — z rozporządzenia 
starosty, zamknięte. Przyczyna tego sarzą- 
dzenia mie jest znana. 


Odbudowa Europy 


przy pomocy Niemiec. 


Londyńskie obrady Rady najwyższej 
zostały ukończone. Nitti odjeżdźs jutro do 
Włoch przyczem w drodze zatrzyma sig w 
Paryżu. Najbliższe posiedzenie Rady odbędzie 
się w Rzymie. Na pierwszym planie obrad 
znajdują się decyzye natury finansowej i go- 
spodasrcłej, które będą załatwione we formie 
manifestu. Manifest ten będzie ogłoszony 
po uzyskaniu aprobaty ze strony Milleranda, 
Manifest jest obszerny i składa się s dwóch 
części: pierwsza jego Część zajmuje się wska- 
zsniami ogólnemi pod adresem państw euro- 
pejskich i posiada charakter historyesno- 
polityesny, esęść druga rozważa poszczególne 
kwestye finsnsowe i gospodarcze i podaje 
dokładna decyzye w kwestyseh monetarnych, 
kursów wekslowych, transportów i $. p. 


znaczenie dla Europy. Odbudowa zniszero- | jako dowó 
nych okolic Belgii i Francyi ma być uważa- 
ną za kwostyg międzynarodową a nie naro. 
dową. Koslicya weźmie udział w tej edbado- 
wie. Równowaga gospodarcza Ruropy, nie bọ- 
dzie mogła być przywróconą tak długo, do- 
póki Niemy i Francya nie będą mogły pod 
Jąć ma nowo życia gospodarczego, jakie mia- 
ły przed wojną. Najważniejsze decyzye dru- 
giej części manifestu ra następujące: 
wrót do bespogredn'ej wymiany towarów w 
tych krajach, w których waluts jest zupel- 
nie zdezorgsnizowaną, utworzenie wspólnych 
podstaw 
europejskich utworzonych przez konferencye 
paryskg, międzykoalicyjne zarządzenia celem 
slabilizacyi kursów papierów przemysłowych, 


Po- 


nansowych dis nowych państw 


a wreszeie wskazówki w sprawie wyzysk a- 


nis sił wodnych. Koresnondenei podają, że 
wyciąg powyższy jest tylko słabym obrazem 
dzieła, sakrojonego ma szeroka skalę, które 
przeznaczone jest wywołać bezpcśredai spa- 
dek cen i umożliwić nowy rozwój życia umy- 
slowego i gospodarczego w Esropie. 


Przeciw Tureyi. 


Bada najwyższa obradowała we środę 
nad sprawozdaniem marszałka Focha o zs- 
rządzeniseh wojukewych przeciwko Tureyi. 
Jak donosi korespondent dziennika Petit 
Journal, proponuje Foch okupscyg wojskową 
terenów nad Bosforem, ' Marmara i Darda- 
nalami, oraz ograniczenie sil wojskowych 
w Tureyi do tego stopnia, aby Turcya mie 
była zdolną do żadnej akeyi na własną rękę. 

Rada Najwyższa nie przyjęła wszyst- 
kich wniosków marszałka Focha, 


Trocki bez osłonek. 


Według imformaeyj kijowskich prezes 
i założyciel pierwszej rossyjskiej Rady ro 
botniczej w roku 1905, Jerzy Obrustalew- 
Nosar, padł ofiarą zamachu bolezewickiego 
w Perejssławiu w gub, połtawskiej, Chro- 
stalew-Nosar był najbliższym towarzyszem 
Trockiego w pierwszej rewolueyi, razem z 
nim zakładał Rady robotnieze i razem z nim 
był aresztowany. 

W początku rewolueyi 1917 r. Chru- 
stslew-Nosar zRowu zaczął odgrywać rolę 
wybitną. Należał .on do petersburskiego 
komitetu przemysła wojennego — komitetu, 
którego aresitowanie stało się hasłem rewo- 
lueyi bolszewiekiej. Uwolniony z więsienia 
w pierwszym dmiu rewolueyi Chrustalew- 
Nosar razem z mienszewikiem Bogdanowem 
wskrzesił organizacyo Rad robotaiezycb, ale 
jego stanowiako było odrasu za:hwiane z 
powodu nieporozumień z krańcowem skrzy- 
dłem bolszewizma. Opuścił tędy stolicę i wy- 
jechał do Połtawy, gdzie w roku ubiegłym 
ogłosił broszurę p. t. „Jak tow. Trocki prze- 
sachrowal Rossyę |* 

W broszurze tej twierdzi Chrustalew- 
Nosar, że Trocki był w r. 1902 sgentem 
ochrany w Mikolajewie i za swe uslogi dla 
caratu, awsnsowsny został później na człon- 
ka ochrany petersburskiej, zajmując równo: 
cześnie kierujące Btanowieko w ruchu ror 
botai-zym, Całe jego zachowanie względem 
towarzyszów rewolucyi 1905 r. było nie- 
zmiernie dwuznaczne, Gdy Chrustalewa-Nosa- 
ra, jako prezesa rady robotniczej aresztowa- 
no, wiceprezes tej rady, pan Troeki, wniósł 
rezolucyę następującą: 

„Bada robotnicza przyjmuje sreszto- 
wanie swego prezesa do wiadomości i po- 
stanawia prowadzić dalej powstanie zbrojne”, 

Ohrustalew-Nosar ntrzymuje, że uchwsła 
ta była wniesiona przez Trockiego w poro- 
zumieniu z polieyą, aby następnie oprzeć na 
niej moina oskarżenie o udział Rady robo- 
tniezej w powst:niu zbrojnem. 

Dalej utrzymuje autor broszury, że 
Trocki w r. 1907 był agentem i szpiegiem 
niemieckim i wykonał cały szereg poleceń 
berlińskiego sztabu generalnego. Na początku 
wojny światowej wydawał Trocki w Paryżu 
za pieniądze niemieckie filogermańską yszetę 
w języku rossyjskim. Cbrustalew-Nogar zwró- 
eit na to uwsgę francuskiego ministeryum 
spraw zagranicznych, wskutek czego władze 
paryskie gazetę Trockiego zamknęły, a jego 
ssmego wydaliły z Francyi. Trocki da? się 
do Ameryki i tam bawił aż do wybuchu re- 
wolneyi. 

Brossura Ohrustalewa- Nosart wywołała 
oczywiście gniew i sbudziła mściwość po- 
tentatów bolszewickich w Moskwie, Rad 
komisarzy ludowych wydał rozkaz wykrycia 
za jakąbądź cenę miejsca, w którem ukrywa 
sig autor brossury. Wysłano agentów mad- 


głowę jego posłano do Moskwy, 
, łe nmiebezpieczny przeciwnik 
Trockiego wyprawiony został azczęśliwie na 
drugi świat, 


— — ] 
W sprawie prywatnych szkół żeńskich 


(Komunikat Rady szkolnej krajowej). ` 


Niebywsle ciężkie wsrunki życia oaw 
sig niekorzystnie ma  kastałeeniu dzieci 
szsolseh prywatnych. Wzrosły niepomiernie 
opłaty miesięczne, których te sakłady doma- 
gsé się muszą, jeżeli chcą się utrzymac. Gdy 
chodzi o prywatne szkoły męskie, można 
z tym objawem pogodzić się łatwo, zwła- 
Bzcza w miastach większych, jak Lwów 
i Kraków, które rozporządzają znaczną ilością 
publicznych zakładów średnich, kształcenie 
synów w prywatnej szkole męskiej jest 
bądź co bądź zkytkiem, a zbytek może, 
i dziś zwłaszcze musi być kosztowny; więc 
kto chce Bobie nań pozwolić, ten powinien 
pogodzić się z kosztem. Natomiast odczuwają 
dotkliwie stałe podwyższanie opłat za nsukg 
ci rodzice, którzy pragną córkom zapewnić 
wykształcenie średnie, głyż, jak wiadomo, 
średnie szkolnictwo żeńskie, jest u Ras wy- 
łącznie prywatnem. 

e nauczyciele szkół publicznych, za- 
jęci w zakładach prywatnych, wobec urasta- 
jących potrzeb eodziennych, podnoszą miarę 
swych wymagań, nie powinno zastarawiać 
ani tem mniej gorszyć. Osy exlowiek inte- 
ligentay ma koniecznie poniewierać Bwą 
pracg, do której podstawę zdobywał przez 
długoletni wytężony wysiłek i cenić ją niżej, 
niż trud fizyczny, do którego aie potrzeba 
innego przygotowania. oprócz wprawy człon- 
ków. Wszak nikt nie dziwi się əni nie gor- 
szy, de do zawrotnej wysokości doszły dzić 
honorsrys leksrzy, adwokatów, inżynierów 
it. p. Disexegoi właśnie nauczyciel, który 
swe wykształcenie fachowe zdobył z nie- 
mniejszym nakładem pracy, jak ci fachowcy, 
w ofiarności ms upatrywać powinność ? 

Te rozważania oczywiście mie zmienią 
faktu, że wskutek podni sieuia honoraryów 
nauezycieli za naukę i wskutek znacznego 
podwyższenia opłat miesięcznych, rodziee, , 
zwłaszezs ze sfery fonkeyonsryussy państwo- 
wyeh, znaleźli się wobec przykrego dylema- 
tu, iż muszą albo obarczyć swój budżet wy- 
datkiem ponad możność, albo córki swe wy- 
cofać ze szkoły. Pragnąe zapobiedz przykrym 
bardzo następstwom, które stąd wyniknąćby 
mogły dla prawidłowego ksstalcenia powa- 
śnego zastępu dziewcząt, uczęszczających do 
szkół średnich, delegat Ministerstwa wy- 
znań religijnych i oświeeenia publicznego 
jął się pośrednictwa między mauezycielawi 
a właścicielami szkół prywatnych. 

Z usnsniem podnieść należy, że neu- 
czyciele okazali gotowość do znaczaych 
ustępstw z przedstawionych pierwotnie wa- 
ranków, przedswszystkiem na rzec tych zs- 
kładów, które mają znaezniejzzą ilość ucze- 
nie miesamotaych, zwłąszcza córek funkcyo- 
naryuszy państwowyeh. W szkołach: takich 
honorarya będą wydatnie obniżone i zasto- 
sowsme do wymiaru i ilości ulg, przysna- 
nych nrexenicom, zaslugujgeym na takie 
uwzglednienie, Niezależnie od tego obywa- 
telskiego stanowiska nauczycieli delegat Mi- 
nisterstwe wyza. rel. i ośw. publicz. podjął 
niezwłocznie energiczne starania w Mini- 
sterstwie, zmierzające do wydstaego podnie- 
sienia przysnawych już prywatnym szkołom 
żeńskim subwencyj. Tym zabiegom, jakoteż d 
dobre: woli nauczycielstwa, o której wobec 
okazsnej przezeń gotowséci do ustępstw 
wątpić nie nalsty, powiedzie się niezawo- 
dnie, podtrzymać do końca bieżącego roku 
szkolnego prawidłową naukę w prywastaych 
szkołach żeńskich bez nadmiernego obarcze- 
nia msterysinego rodziców. 

O wynikach starań, podjętych w tym i 
celu, aby na przyszłeść zapewnić możność 
kształcenia dziewcząt w szkole średniej bez 
niepożądanych wstrząśnień. Rada ezkoins 
krajowa nie omieszka publicznie zdać sprawę. 


Wielki wiec. 


Staraniem Komitetu Obrony 
Kresów wschodnich oraz Komi- 
tetu Obywatelskiego Polek odbę- 
dzie się dnia 8 marca b. r. w po- 
niedzialek o godz. 8 w sali ra- 
tuszowej WIELKI WIEC w spra- 
wie spisko-orawskiej. 

Przemawiać będzie z ramie- 
nia Głównego Komitetu Plebi- 


scytowego ks. Ferdynand Machay, 
znany działacz narodowy na 
Spiszu. 


KRONIKA. 


Lwów, 6 marca 1920, 


Kalendarz, 
Niedziela: 7 marca, 


Rzym kat.: Tomasza z Akw. 
Gr, kat.: Muez. w. Eug. 
Błowiaścki: Bogowita. 


Wschód słońca o godzinie 6 minut 33 
zachód słońca e godzinie 554 po południu, 

Temperatura o godzinie 13 w południe 
+12 stopni. 


Poniedziałek: 8 marca. 

Bzym. kat.: Jana Bożego. 

Gr. kat,: Polykarpa, 

Słowiański: Milogos'a. 

Wschód słońca o godzinie 6 minut 32 
rane, zachód o godz. 5 min. 56 wieczorem. 


— Członkami Komisyi egzaminacyj- 
nej dla teoretycznych egzaminów państwo- 
wych oddziału sądowego wa Lwowie na 
okres po koniec września 1922 r., zamiano- 
wsni zostali pp: sędda apelacyjny dr. Eu- 
genius: Szalay dla prawa i procesu cywilue- 

o-i karnego i sędsia apelacyiny dr. Jan 
atkowski dia prawa i procesu cywilnego. 


— Minister sprawiedliwości w poro- 
rumieniu z Minin'sterstwem prasy i Opieki 
społeczaej zwolnił sędziego apelacyinego Mie- 
czysławs Rossowskiego od sprawowania obo- 
wiązków przewodniczecego sądu rozjemcze- 
go dla ubezpieczeń pensyjnych we Lwowie 
i polecił wyraxić mu pełne usnanie za jego 

rzeszło pięcioletaią, nader użyteczną i chwa- 
a działalność na stanowisku przewodni- 
exa ego powyższych sąsów rozjemezych, 


— Nagrody za ujęcie włamywaczy. 
Presydyum dyrekcyi policyi ws Lwowie ko- 
munikuje: ` 

Jak wiadomo, zarząd konsumu kolejo 
wego w Stanisławowie, słożył na ręce Pre- 
sydsum dyrekcyi policyi we Lwowie kwote 
10.000 koron, jako remuneracyę , d'a tych 
fun*cyonaryuszy, któ'sy przyczynili się do 
wykrycia i ujęcia sprawców kradrisiy ns 
. gakodę tego konsumu, wzęiędaie do uzyska- 
Kia nspowrót skradzionych pieniędzy. 

Złoż ną tu powyższą ramuneracyę roz: 
dsielcno w równych częściach pomiędzy te 

_ osoby, z których przyczyny śledztwo w spra 

wie tej kradzieży, uwi: úczone zcstało tak 
l rychło pomyślavm skutkiem. f 

Po 2000 koron otrzymali iaspektorowie 
rejonowi policyi: Seinfeld, Socha Zbolewiex, 
agent policyjay Malik orax żandarm wojsko- 
| wy Jordan ze Stryja. 


— Podziękowanie. Baon wartownaiczy 
lwowski Nr. IV. złożył ma moje ręce i do 
mojej dyspozycyi kwotę 555 marek i 155 
koron, zeb'aną przy pożegnsniu dowódcy 
swego macra Olszewskiego, odchodrącego 
na iBny posterunek, 

Za dar tak hojny składam niniejszem 
najserdeczniejsze  podsiękowsnie oficerom 
i żołnierzom tegoż oddzisłu i komunikują 
na tej dr«dce, że powyższą kwotę słożyłem 
w komisyi kasowej D. O. G., przesnaczając 
ją na dar narodowy naszego ukochanego 
Naczelnego Wodza Józefa Piłsudskiego. 

Przeznaczeniem tem chciałem dać wy- 
raz piękaemu stosmnkowi, jaki istnieje w wy- 
mieniopym baonie między podwładnymi a 
ich przełożonymi. 

Oby ten przykład znalaz? naśladowców 
we wszystkich oddziałach naszej walecznej 
armii, — leż. Gen.-porueznik Gołogórski, mp. 


— Giospode dla żołnierzy p:1skich 
r otwarto w dmu 18 lutego b. r. w Kami- ńcu 
Podolskim, Przy tej sposobności wygłosił 
p. JH »ast pujące przemówienie: Kochani 
Bracia Żołnierze Polscy! Witamy Was ser- 
decznie na kresach polakich, na ziemi zro- 
szonej z górą przez pięć wierów krwią pra- 
ojców naszych, w Kamieńcu, starym, psmię- 
tnym sławnymi czynami bohaterskich wojsk 
_ naszych, Ñ 
Czekaliśmy Was tak dłogo i z utęsknie- 
niem, QOześć W-m, żłeńcie przyszli oswobo- 
dsić nas z u isku i niewoli! Ozekaliśmy i 
marzyli o Was wiek cały, w najcięższych 
czasach krzepiąc się nadzieją, że przyjdzie ta 
wielka chwila, gdy znowu tu w murach Ka- 
mieńca n:stego. Zobaczymy polskie sztan- 
dary, pol-kie dzielne wojska, że znowu Orzeł 
biały rozwieje swe Śni+kse skrzydła nad 
| Gap grodem naszym i całem Pcdolem. 
arzenia nssze spełnione! 


Pelska przygarnia znown do serca kre- 
sową ziemię naszą, jak kochająca Maika swe 
| dziecig! A że ta radość i to wyzwolenie za 


4 


Wasta sprawą się dokonały, łe Wasze to] leko Biacyi Czerkasy, jakaś pani s Droho- 


trudy, znoje. prace i ofiary i rany.dźwignęły 
i uwolniły Oiezyznę naszą, że Wasze mężne 
karne i zwarte szeregi. są tym murem nie- 
złomaym, o które rozbijają się wysiłki wro- 
gów Naszych, Cześć Wam Żołaierze Polacy! 
Qześć i podziękę Wam składamy! Niech ta 
gospoda nassa, którą tu dziś dla Was otwie- 
ramy i do której Was z serca zapraszamy, 
będzie drobnym dowodem tyeh serdec:nyeb 
uczuć bratnich, jakie kresowe społeczeństwo 
polskie żywi dla całej armii naszej, prsgnie- 
my, byście, pozbawieni chwilowo swych 
ognisk rodzinnych, czuli się u nas, jak u 
siebie w domu, bo x całego serca i duszy 
kochamy każdego, z jakiejby dzielnicy pol- 
skiej nie pochodził. 

yczę, by bohaterska armia nasza za- 
tknęła jak najprędzej zwycięskie sztandary 
w granicach Polski Jagiellońskiej i wzncszę 
okrzyk: Niech żyje mężne Wojsko Polskie! 
Niech żyją nasi dzielni Wodzowie | 


— Xonfereneye rekolekeyjne dla 
studentek Uniwersytetu, Politechniki i słu- 
chaczek wyższych kursów odbędą się w 
dniach od 8 do 13 marca 1920 r. o godz, 
7 wieczorem w Kapliey SS, Urszulanek, ul, 
św. Jacka 16. 

— Dzłesięć nowych wozów tram- 
wayowych. Na wczorajssem posiedzenia 
miejskiej Komisyi elektrycznej, które odbyło 
się pod przewodnietwem wicepr. dr. Stabla, 
uchwalono zakupić dla Lwowa 10 wozów 
tramwayowych z fabryki w Sanoku, Motory 
będą sprowadzone z Wiednia więc »rzetranspor- 
towanie ich do Lwowa przez granicę czeską 
przedstawia pewne trudności, dlstego tes 
nie*należy się spodziewać priywiexienia ich 
wcześniej, niż za kilka miesięcy. Koszt je- 
dnego wozn wraz z motorem wynosi prze- 
szło milion koron. 


— Jatrzejszy podwieczorek w Kasy- 
nie wojskowem na dochód Patronsżu dzie- 
wcząt pod wezwaniem św. Btanisł+wa Kostki, 
zapowiada się bardzo dobrze. Cel mówi sam 
za siebie, współudzi:ł zaś najwybitniejszych 
naszych artystów przyczyni się również do 
powodzenia podwieczorku, 


— Zawody narciarskie S N.I. LK, 
8. „Cszrni* urządza w dniach 13: 14 marea 
w Bławsku zawody nsrciarski», Kombinowa- 
ny bieg i skok w memoryal Steinhausa i 
beg z przeszkodami na orzestrieni 2 klm 
Zawodniczyć mrgą członkowie Towarzystw 
należących do Polskiego Zwiątku narciarzy. 
Zgłoszenia do 11 b. m. w sekretaryacie ul. 
Jablonowskich 28 I. p. 

Wpisowe do memoryału 30 Mk. do 
biegu z priészkodsmi 20 Mk. Bliższe wia- 
domości w programie. 


$ Maryan Sigalo, jeden z najpopu- 
lsrniejszych i najwyżej esnionych we Lwo- 
wie profesorów muzyki, zmarł w tych dniach 
w naszem mieście sędziwego doczekawszy 
się wieku. Znał go cały musykalay Lwów, 
kochała młodzież szkolna, wśred której z 
niezwykłem» wprost zamiłowaniem i z mło- 
dzieńczym de ostatnich lat zapałem  szersył 
kult pieśni, jako nauczyciel i kempozytor. 
Pochodził z rodziny włoski j, przybrłej do 
Polski przed lsty, a nawet jedna z podlwo- 
wskieh miej*eowości prz"jęła swą nazwę od 
jego nazwiska, Bozwoiem polskiej muzyki 
cieszył się bardzo, wszystkie jej etapy śle- 
dait z wielką uwagą, ołszedł porostawiając 
po sobie wspomnienie piękne i wielu przy- 
jaciół. > 

$ Franciszek Relehman, snany w 
nższem mieście wydawca „Księgi adresowej", 
smar? nagle w 57 roku życia, Oxlowiek za- 
cny, usłużky, oddany swej pracy, którą 
spełaiał z ogromną obowiązkowością, cieszył 
się sympatyą szczerą tych wszystkich, z któ- 
rymi zotkaąć mu się wypadło  Niespodzie- 
wany zgon jego, cichy, jak cichem było ły- 
cie 8 p. Beichmama, wywołał? żal po- 
wszechny. 


4 Zmarli. We Lwowie: Amalia Mayer 
lat 36, wdowa, Mi:hał Rejman lat 30, słu- 
ch+cz praw, Ignacy Drewnowski lat 74, in- 
żynier, uczestnik powstania z roku 1863/4, 
Piotr Marzycki lat 41, majster stolarski, 


— Przed sądem wojskowym staje 
oskarżony 0 fprzeniewierzenie żołnierz Alfred 
Sikorski, zarządca drukarni wojskowej (da- 
wna Oslatki) przy ul. Leona Sapiehy. 

Oak. Nikorskiema grozi kara 30 lat 
cigtkiego więzienia. 

— Stary Sambor 1 marca 1920 r. 
W ubiegłą niedzielę odprawione zostało 
w tutejszym kcściele parafialnym dziękczyn- 
ze nabożeństwo z powodu cdzyskania Pomo- 
rza, urządzone staraniem starostwa. 

Podczas nabożeństwa, na którem sgro- 
madzili się przedstawiciele władz rządowych 
i sutonomiesnreb z całego powiatu, tudzież 
liczne rzesze ludneści, zebrano na budowę 
floty polskiej kwotę 674 marek, 

Patryotyctna kasanie wygłosił miejsco- 
wy wikary ks. Pemborek. | 


— Panika w pociągu wskutsk stra- 
sznego snu. W jednym z wagonów pociągu, 
idącego wczoraj ze Stryja do Lwowa, nieda- 


bvcza rzuciła się na śpiącego sąsiada, dra- 
pac go po twarzy i wołając ratunku W wa- 
gonis panował zmrok, było to bowiem nad 
ranem. Powstało zamieszanie. Napadniegty 
rzucił się do ucieczki, Inni pasażerowie, 
sądząc, że to napad rabunkowy, chwytająe 
swa pakuaki, poczęli cisnąć się do okien 
i drzwi. Jeden z pasrżerów, w ma'emaniu 
te pani owa jest warvatką, chwycił ją z tyłu 
za ręce. Wojskowi, jadący obok, na krzyki 
owe, dali kilra strzałów na postrach. wobec 
czego konduktor zatrzymał pociąg. Sprawa 
wyjaśniła się dopiero wówczas: pasażerowie 
jadący w owym przedziale, opowiadali sobie 
rozmaite wypadki napaści baadyckich, uko 
łysani jednak biegiem pociągu, pas. przy- 
czem owej pani z Drohobycza, przyśniło się 
ił w domu napadli ją bandyci. W półśnie, 
ku swej obronie, rzuciła się na Bąsiada 
i wołała ratunku, 


— Były generalissimus rossyjski 
w. ks, Mikołaj Mikółajewicz przybył do Rzy- 
mu w najściślejszem incognito. 


— „Żydom wstęp wzbroniony*. Re- 
ktor Uniwersytetu w Budapeszcie polecił 
wstrzymać dalsze wpisy, gdyż biała gwardya 
zabrania studentom żydom d stępn do Uni- 
warsytetu. Żołnierze białej gwardyi samie- 
ścili przed Uniwersytetem tablicą z napisem: 
Żydem wstęp wzbroniony. 


— Demonstracye w Olomuñen. Stra- 
ty wyrsądzona podczas ostatniej d-monstra- 
eyi obliczają nągkilka milionów. Ponieważ 
podczas rozru"hOw roskradsiono 3 i pół wa- 
gora sukru, Olomusiec w marcn pozostenie 
bez cukru.. Do Ołomuńca prsybvla komisya 
urzędowa dla stwierdzenia szkód Spokój na 
ulicach nastał dopiero wczoraj, mimo to je- 
dnak wojsko miało ostre pogotowie. 


— Poraehunki węgierskie. Oficero- 
wie kawaleryi Horthwego wtargnę'i onegdaj 
do mieszkania adw, Porcziga. zastepcy pra- 
wnegn hr, Ksroly'egv i splondrowali mieszka- 
nie z b erająe wszystkie akty dotycząca oso- 
by Karo'y'ego, Nadto domagali się wydania 
dok: mentów, dotyczących sprawy zamordo- 
wania br. Tiszy. 


— Pamiętniki Hindenburga. Dnia 
9 b. m. ukażą się w handlu ksiegarskim w 
Ni-mezoch i zagranicą p»m'gtniki Hinden- 
burga pod tytułem „Erinn rangen aus mei- 
nem Leben“ w trzech tom'ch. 


— Taryfa telefoniczna we Francyi. 
Isba deputowanych uehwaliła wę czwai tek 
podwyiszevie opłat pocztowych we Framcyi. 
Opłata listów wewnątrz kraiu poduiesiona 
została z 15 ma 25 ct., należytość telugra- 
ficzna za słowo na 15 ct, abonament tele- 
fomicroy zal-żnie ed kstegoryi wynosić bę- 
dzie 700, 1000 i 1200 fr. 


'— Wyrób peryskopów. Firma Zeissa 
w.Jenia dem ntuje rozpowszechnione . przez 
Motina pogłoski, j»koby wyrabiała perysko- 
py dla rowów strzeleckich. Międzykoalicyjna 
rom'sya kontrolna, która bawiła niedawno 
w Jenie, przekonała się o nieprawdziwości 
tych pogłosek. 

— Brylanty na cele boiszewiekie. 
W Rydze zaaresstowano knryera bolszewi- 
ckiego, który był w drodze z Moskwy do 
Stanów Zjedaocrouych i znalerioso przy nim 
dyamenty wartości 3 milionów rubli, które 
mis! sprzedać w Stanach Zjednoczonych na 
cele agitacyi. 

— Kolonie franeuskie obejmu's obe- 
enie obszar 11 milionów kim. kwadr, z lu- 
dnością 56 milionów głów. Francya jest 
obecnie po Aeglii największem mocarstwem 
kolonialnem świata. — , 


— Program Powszechnych wykła- 
Alów uniwersyteckich i polit-chaiez ych: 
Poniedziałek 8 marca prof. Kowalski: Oy- 
miliyacya erecka (3), wtorek 9 prof. Kubik: 
Jak sdobyć włisay dom w ogrodsie?, środa 
10 prof, Kubik: Cwiczenia ogrodnicze (bsz- 
płatnie), czwartek 11 dr. Moraczewski: Jak 
należy żywić zdrowych i chorych. piątek 12 
prof. Kowalski: Cywilizacya greeks (4), so- 
bota 13 prof Drexler: Zdrowotaość miast. 
Wykład dyrektora M. Bzarskiego s powcdu 
wyjazdu prelegenta odwołany. ; 


— Z Uniwersytotu Ludowego. „O ho- 
dowli owoców i warzyw w małych ogród- 
kach* mówić będsie insp. prof. Wróblewski 
w poniedziałek 8 b. m. w sali: Rynek 8, 
I. p, początek punktualnie o godz, 7 wiecz, 


— Wykłady pedagogiezne urządzone 
staraniem Polskiego Mnuseam sskolnego w 
poniedziałki, środy i pia ki katdego tygo- 
dnia o godz. 6 wieezorem w sali Miejskiego 
Muzeum Przemysłowego, obejmują w dalszym 
ei następujący pregralń : 

2.8 marca, aede Alek: Wańczura Aloj- 
zy „Szkoła i wychowanie na Busi do końca 
XV. wieku". 

10 marea, środa prof, dr. Sośnicki Ka- 
zimierz „Psychologia uczenia się”, 

12 mares w pistek: prof. dr, Popiel- 
ski Leon „O alkoholiżmie*. o 


— Polskie Towarzystwo filozofiezne. 
W sebctę dai» 6 marca b. r. o godzinie 8 
wieczorem cdhędzis sję w lokalu semin*ryum 
filozoficznego Uniwersytetu posiedzenie, na 
którem .p, dr. Z. Zawirski wygłosi rzecz: 
A filozoficzna w szkołach éred- 
nich“, 


— Przedstawienie amatorskie zapo- 
wiedziane w Ozytelni katolickiej ma dziś, so- 
botę, z powodu watnych przeszkód odkłada 
się na niedzielę, 14 marca. 


WIELKI KONCERT pierwszorzędnych 
sił wokalno - muzycznych odbędzie się 25 
marea o godrinia 7 wieczorem w Kasynie 
wojskowem, Fredry 1, na dochód Busy 
Rzemieślniczej Żeńskiej, Bilety cały dzień 
przy kasie. 


Wbijanie bretnail 
w zlarna maku. 


(wi) Znana jest przykra przykra przy- 
goda jednego sbokaterów bajkowych. Niebo- 
rak wpadł w rece złego czarodzieja, Ten 
przyrzekł mu zachować życie i wolność, jeśli 
spełni róine niemożliwe do spełnienia wa- 
runki, Między innemi: jeśli wbije bretnale 
w ziarna maska. 

Nie wiedział zły czarodziej, 2 kim ma 
do ezynienia. Pocheycony przezeń filut sna- 
las? bardzo prosts rozwiązanie kwestyi. Użył 
poprostu szkła powiekszajacego. Oglądane 
przez nie siarno maku przybrało olbrzymie 
rozmiary Nie jeden, dziesięć bretnali obser- 
wowanych gołem okiem, wbić w nie było 
można. 

Złowrogim czarodziejem bywa nieraz 
życie i nieraz teź każe nam ono wbijać bre- 
tnale w ziarna maku. O:ły wtedy sekret 
wyjścia z opresyi: zabawić się w filuts, 
A nie, to nałożrć trzeba głową, 


Notatki Hiacko artystyczna 


Repertuar Teatra Miejskiego 


w „lęg: 6 máica o godz. 3 po pol, 
po rar 7-my „Fa 

Słowackiego z p. T»rasiewiczem w roli tet, 
i z pp. Trapszo, Pillerową, Hałacińską, Mi- 
cbnowską Bieleckim, Bydsewskim, Bóhikem 
i Lerewiczem w głównych rolach. 

W sobotę, 6 marca o godz. 7 „Lalka” 
operetka Audrana z pp. Zmiglewstą, Kwiat- 
kiewiszowa, Sieniawską. Niedzielskim, Fo- 
lañskim, Karasiński, Justisnem i Kowal- 
skim. Ka»elmistrz p. Seredyúski. 

W niedzielę, 7 marea o goda, 3'30 po 
poł. „Murzen*, komedya w 8 akt. J. Bza- 
niawskiego. 

W niedsielę, 7 marca o gods, 7 po raz 
7-mv „Eros i Psyche”, opera w 5 obrazach 
L, Bółyckiego. 

W posiedxiałek, 8 marca o godz. 7 po 
ras 3 „Panay“, sztuka w 4 aktach Wolffa i 
Leroux w niezmiennej obsadzie, 


Z muzyki. Skrzypek Pawsł Kochański 
wystąpi z koncertem pb raz pierwszy we 
Lwowie we wtorek 9 marca. W osobie Ko- 
chaństiege pnbliczność nasse pozna jednego z 
wybitniejszych młodszych skrzyprów o mię- 
dzyaarodowej sławie. Karyerę rozpoczął Ko- 
chański w Warszawie, następnie występy- 
wał przeważnie zagranicą, Pierwsze jego 
tournes pod dyrekcyą słynnego impresarya 
Sehuermana w miastach jak Londyn, P>ryż, 
Bruksella, Petersburg, Madryt i t. d. prey- 
niosło artyście obok sławy światowej jeden 
z najcenniejszych instrumentów Stradivariu- 
sa. Prasa paryska ocenia Kochańskiego jako 
wirtuoza typu Yaasye'a, połączonego z sen- 
tymentem Marasatego, Miarą fascynującego 
«rażenia, jakie artysta ten wywiera na słu- 
chaezy. mote być okoliczność, że od stycznia 
b, r. 9 razy grał w Warsiawie w zapełnio- 
nej po brsegi sali, W koncercie lwowskim 
towarzyszy Kochańskiemu kompozytor Karol 
Bsymanowski. | 


T. N. S. W. 


odwyższenia honoraryów na- 
w prywatnych zakładach 
naukowych. 


w sprawie 
uczycielski 


„  Wszorgta na łamach naszego pisma 
dyskasya w tej Sprawie, skłoniła Zarząd 
Koła Lwowskiego Tow. Nauczycieli Szkół 
Wyższych, do wystosowania ob-zermej odpo- 
wiedzi na artykuł prof. St. Witkowskiego. 
W odpowiedzi tej podpisanej przez przewo- 
dniczącego Koła T. N. 8. W, Alfreda Ujej- 
skiego i prezesa Kom, Zakł, pryw. Mieczy- 
sława Huberta, Towarzystwo sastrieglesy się 


ntary* dramat w 5 akt, J. 


przeciw ckreślepiu „kartelu“, jskoteż prze- 
ciwko stsnowisku sajetemu pratz prof. Wit- 
kowskiego w tej aprawie, a także przeciw 
użytemu przezeń tonowi i formia, dla zapo 
bieżenia  krzywdzącym  nauexycieli sądom 
atwierdza, co następuje: 

1. Koło lwowskie T, N, $, W. żądając 
podwyższenia een pray nauezycielskiej w- 
ezyniło to nietylko w interesie samych na- 
uczycieli szkół średnich, ale w pelaej świa- 
domości podyktowanej potrzebą spoleezna 
akeyi zbiorowej, złątającej do tego, aby przy 
ogólnej zwyżee cen za pracę podnieść ehoć- 
by w przybliżonym stosunku także cenę Pra- 
ey int-lektualnej i ebronić przez to sfery 
inteligentne przed grożącem im zupsłaem 
spsuperyzowaniem. Wysckość honorsryum 
Rauczycielskiego, ozusezons na 20 Mk, i nie 
pozostająca w żadnym stesunku do wynagro- 
dzenia, pobieranego przez lekarzy, adwoka 
tów, inżynierów i innych z akademiekiem 
wykastałceniem, została ustalona z wie'ką 
ostrożnością na podstawie relaryi do een 
przedwojennych. I tak, ponieważ przed woi- 
ną wynagrodsenie xa godriaę wynosiło 3 do 
5 kor. a obecaie wynosić ma 28 kor., prze- 
wyższa ono niespelaa dziewię iokrotnie bo- 
norarrum przedwojenne, poderss gdy niema 
jut dziś towaru, którego eena byłaby niższa 
od dwudziestokrotnej nrzedwojennej. 

2. W artyknte pominięto ważny fakt 
że Koło T. N. S. W. zmuszając tyeb, któ- 
rych stać na to, do płacenia odpowiedni’ go 
ezesnego, a lieząc sig przytem z niezamo- 
żnością pewnych uczenie i brakiem bexpla- 
tnych szkół żeńskich publicznych, zgodziło 
sig ze stratą nauczycieli, zle pod ich kon- 
trola na udzielanie zniżek i uwolnień od 
czesnego rzeczywiście ubogim. 

8, W artykule wymienionym cały sze- 
reg ważnych przesłanek opiera p. Witkow- 
ski na dwu naiesgodnych z prawdą faktach 
i tak: a) nieprawdą jest, o czem zresztą 
wssysey wiedzą prócz p. W., jakoby „pobory 
nauczycielstwa średniego zostały świeżo bar- 
dzo znacznie podniesione, daleko więcej niż 
w innych kstegoryach pracowników państwo- 
wych*, co zresztą gdyby nawet i było pra- 
wda, nie dawsłoby nikomu prawa do wy- 
muszania na nauczycielach, aby za bezeen 
oddawali swą prac zakładom prywatnym; 
b) nieprawdą jest dałei, że żądanie podwyiti 
„jest dziełem nie ogó u nauczycielstwa, lecz 
pewnej liezby jednostek", z któremi reszta 
nauezycielstwa się nie sgadza i ulega tylko 
ich terrorowi, matomiast prawdą jest, le 

odwyżka w wymi: nionej wysokości nchwa- 
ona została na walnem zgromadzeniu Kola 
dnia 81 stycznia 1920, co w Bwoim czasie 
za pośrednictwem csterevh dzienników 30- 
stało podaue do publicznei wiadomości, a że 
wssysey lwowscy nauczyciele rzkół średni. b. 
nawet nieobecni na uwem wa nem zebraniu 
solidaryzują sięz tą nebwsłą, zostało stwier- 
dzone podpisami, 

4, Wreszcie apel p. Witkowskiego do 
p' Del-g:ta Sobińskiego i Rady stkolnej 
skierowany, aby przez użycie presvi zmusili 
mauczycielstwo do zeniech*nia żądań, jest 
zbyteczny. gay u bdy między reprezent- 
eya T, N. §. W, a właścicielami s'kół pry- 
watnych toczyły sig właśaie w Kadzie sskol- 
nej i zostały już ukończone przyjęciem słu 
Bznych ¿ad ú nanetycieli, sa aprobata tegoż 
pana Delegata i obecnych w ezasie obrad 


MARYA -DULEBIANKA, 


Gdyby pióro miało wyraźnie nasskico- 
wać sylwetrę Maryi Dulębiaaki, mus'ałoby 
być niesłychanie proste a wytworne, by od- 
powiedzieć prostocie tej postaci, prostocie 
w wielkim stylu, która exynila ją równie 
miłą i upragnioną wielkim tego świata, jak 
i najmniejszym z prostaczków. Musiałoby 
zniczowi wykraść płomienie, aby ukazać tę 
duszę. wieeznie gorejącą mil ścią dla kraju 
i wszystkiego, co dobre i piękne. Od boha- 
tera zakutego w zbroję zapożyczyć musiałoby 
mocy i suchwalej odwagi, która idzie mimo 
zakazów, twierdz i kolczastysh drutów, aby 

rawić o sercu nielękliwem, jakgdyby ze 
stali wykutem, a od małych słodkich dzieci 
WRC ieh czar nieporównany, ich śmiech 
nietrasobliwy, pełen szczerości i radości 


życia. 

O, pójdźcież dzieei z „klubu ulicrai- 
ków* i przypomnijcie sobie, kto to na was 
nigdy aig nie gniewał xa wasze psoty i przes 
winienia, ale zawsze z dobrocią ukazywał 
wsm schodki, po których idzie się ku do- 
bremu? Na jednym było napisane: uczci- 
wość. na drugim — praca. na treecim — po- 
słuch dla starszych, miłość Boga i kraju, — 
wreszcie na ostatnim — godziwa zabawa, 
ezytanie, śpiew, przechadzka bez bitki i wy- 
zwisk. ` P 

A wiecież, że hojne dary, z jej rąk 
wam dawane w najgorszych latach wo ny, 
nie były nigdy zdobyte drogą składek, próśb 
i nalegania? Marya Dulębianka uzysk:wła 
fondusze drogą własnej pracy, pomysłowo- 
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inspektorów krajowych, przyczem podnieść 
należy, że w czasie długiej dyskusyi nigdy 
ami mikt z właścicieli szkół ani ¿:d-n s 
eslovków Rady szkolnei kra owej nie wystąpił 
przeciw słuszności żadań Kcła T N. 8. W. 


GOSPODARSTWO | HANDEL. 


Ogólno -Poiski Zjazd rybacki 
w Warszawie. 

W dniu 20 i 21 marea b. r. odbędzie 
sig w Warszawie Zjazd Rybacki z siem ca- 
łej Rzeczypospo] taj Polskiej. 

Program Zjazdu jest następujący : 

Pierwszy dsień (sobota 20 marea): 

10 rano: Nabożeństwo w Katedrze 
św. Jana, 

11 rsno: Ogólne zebranie z następu- 
jąeym porsądkiem dziennym: 1. Zagajenie 
(A, Karszo-Siedlewski) 2. Wybór prezesów 
homorowych Ząxdu, 8. Wrbór prezydyum 
Zjazdu. 4. Powitanie delegatów przez pre- 
zydyum. 5 Komunikaty, 

0d 3 do 5 popoładniu: Posiedzenie 
sekcyi jeziorowo-rzecznej. 

Od 4 do 7 popoł.: Posiedzenie sekcyi 
ekonom czno-społeczuej, 

Drugi dzień (niedziela 21 marea): 


cd Y rano do 10: Posiedzenie sekeyi 
morekiej, 

od 9 do 12 rano: Posiedzenie sekeyi 
stawowej, 


od 10 rano do 1 popol.: Posiedzenie 
sekcyi ekonomiczno-społecznej, 

4 popoł.: Ogółne zebranie z pastepu 
jącym porządkiem dziennym: 1. Resume 
prae sekeyi. 2, Wnicski sekcyi do zstwier- 
dzenia przez ególne zebranie Zjazdu. 3. Za- 
kończenie, 

Obrady poszezególnych sekcyi będą się 
toczyły wedle następującego porządku: 1. Za- 
gsjenie pzzes członka prezydyum. 2 Wybór 
przewodniczącego, jego zastępcy i eekretarza 
sekeyi, 3. Referaty, 4 Dyskusya. 5 Waioski 
wolne. 6, Uehwały dla przedłożenia ogól- 
nemu zebraniu Zjazdu, : 

Referaty rozdzielone pomiędzy poszeze- 
gólne sekcye przedstawiać się będą ns- 
stępająco : 

I. Sekeya stawowa: „Historyezny rys 
rozwoju gospodarstw stawowych Kongresów- 
ki“ (J. Kossowski — Grabów) „Włościsń- 
ska hodowla reb* (W, Kumatveki — War- 
szswa), ,Brfrma rolna, a gospodarstwa 
stawowa” (-—) „Zagospedarowanie nieu 
iytków" (—) „Dopekoracra kraju a rybo- 
łóstwo stawowe“ (dr, H. Wielowieyski — 
Warssawa). 

JI. Sekcya jeziorowo-rzerzowa: „O ło- 
goriu i troei" (dr. E Seh»chtel — Warsta- 
wa) „Zaserón'8 rzek małopolskich w go- 
spodarce rybnej* (dr. E Lubecki — Kra- 
ków), ,Kweetya sieci rybaekich* (L Dre- 
czkowski — Kórnik), „O Wegorzu* (Korna- 
szewski — Rusiborz), „O planktonie jexio 
row:m w Polsce“ (dr. A. Lityński — Lu- 
blin) „O zuarzeniu b dú ir 
dla rybołóstwa* (dr. E Lubeeki — Kraków) 

III Sekcya morska: „Nasse, zadania 
rybackie nad Bałtykiem" (—) „O polskiej 
morstiej stacyi doświadczalno rybackiej“ (— ). 

Sekcya ekosomieznc - społe"tna : 
»Naturalne warunki gospodarki rybsej na 


ści w wyszakiwaniu czystych dochodów i 
niezłomnej wyirwałości. Jakże te dary, z tej 
strony widzi»ne, piękne są, słodkie i nie 
przygniatajs, skoro pochodzą z ręki, eo tak 
dawać je umie! 

A ileż możnaby mówić o rozmachu, 
iście szlacheczim i fantazyi Maryi Dulę 
biamki. którs, odrzucając czczo formy, 34w8z6 
szukała dróg własnych. 

I ezyż potrzeba mierzkańcom Lwowa 
przypominać, jak za inwatyi rossyjsk'ej, w 
ehwili, gdy tylu, jakby gdzieś w ziemię się 
zapadło, ona była opiezunką uciśnionych, 
rzecznikiem skrzywdzonych, poci+chą stra- 
pionym. A tyle było wyrazu w jej twarty, 
tyle słusznością sprawy wywierała poszano- 
wania, że dyktujacy prawa najezdnik zmie- 
niał się w poału:znego i stropiony uchodiił. 

Żadnego z obcych moeśrzy nie uznając 
za pana, dotarła pomimo zakazu do Wareza- 
wy na furze kontrabandziatów, wśród tłumu 
zakazanych figur, jadąe eałą dobę na okrą- 
glakach pod brudaą sdi budą. By- 
lo to. gdy stolica znajdowała się w ręku 
Prusaka, 8 trzeba tam było dotrzeć z zabro- 
nionemi odezwami, odbyć konferencye z 
przywódcami wszystkieh stronnictw. A każde 
zebranie tajne miało na celu ratowanie kra- 
ju odwagą, pójściem na przebój zakazom 
obeym, a słowa M. Dalębianki były zawsze 
najśmielsze i, jak się okazało, najtrafniejsze, 
jedyne. 

I drugi raz pamięta ią dobrze stolica 
Naij. Rseczypuspolitej, kiedy w tak trudnych 
warunkach przybyła na zjazd Ligi kobiet z 
delegacyą Komitetu Obywatelskiego Polek 
Jaka to była droga i wsrunki podróży, dość 
powiedzieć, że jednej z delegatek granat w 


siemiseb polskich” (J. Strseleeki — Kraków), 
„O ustawodawezem uRormowaniu stosunków 
rybaekieh w Polsce“ (Ins. T. Rozwadowszi — 
Lwów) „Szkoły rybaekie* (W, Kulmatycki — 
Waiszawa). „Zawodowe Stowarzyszenia ry- 
bsckie” (M. Kaczanowski — Włocławek), 
„Przemysł rybacki (—), „Sprawa Central- 
nego ŻZwiąsku Polskich Towarzystw Ry- 
backieb* (=). 

Zalessenie dalszych referatów można 
usknteeznisé do dnia 14 marca b. r. 

Obrady Zjssdu będą się odbywały w 
Stowarzyszeniu techników (ul, Oxaekiego 5). 
Protokół uchwał Zjazdu i Sekcyi oraz refe- 
raty będą ogłoszone w księdza pamiątkowej 
Zjazdn, która wyjdzie w kilka tygrdai po 
Zjeździe. Uczestnicy Zjardu r.fiektująey na 
jej nabycie zechcą obeomie już nadsył»ć za- 
mówienia, celem uregulowania wysokości 
nakładu. 

Opłsta za koszta uczestnictwa w Zje- 
£dsie wynosi 25 Mk. 

Komisya Orgsnisseyjna będzie się sta- 
rała w miarę możności o zapewnienie po- 
mieszczenia w czasie Zjazdu, Osoby chcące 
z tego korzystać muszą natychmiast zako 
munikować komisyi swoje żądanie. (Adres 
komisyi: Warszawa — Kopernika l, 30, 
Gmach O. T, B). 

Komisya Organizacyjna Zjazdu : 

Lennard Dreczkowski (Kórnik), M:eesyslsw 
Kacztnowski (Włociawek), Włodzimierz Kul- 
matyeki (Warszawa) dr. Edward Lubecki 
(Krakó»), Stanisław Maczowski (Warszawa) 
inż. Tadeusz Rozwadowski (Lwów), Franci- 
siek Szymański (Warszaws) dr. Edward 
Schechtel (Warszawa) Aleksander Karszo- 
Siedlecki (Warszawa) dr, Kardyatnd Wil- 

kosz (Kraków): 


Telegramy P. A, T 


Konsulat polski w Opoiu. 
Bytom. W Opolu otwarto generalry 
konsulat polski, Konsul-m m's+owa .y został 


paa Keszycki, wicekonsulami zaś pp 
uszycki i Karszo-Siedleeki. 


Teatr polski w Bytomiu. 
Bytom. Prrybył tu teatr polski pod 
dyrekerą p. Bygiera, W najbliższych dniach 
dane będzie pierwsze na Górnym Sląsku 
polskie przedstawienie tratralne w gmachu 


u T 
NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE 


W pierwszą rocznicę śmierci'ś. p. 


MARYI DULEBIANKI 


artystki 


orędowniczki ubogich, gorącej patryotki, wielkiej obywateJki, która w czasie najardu Mo 

ska'i na Lwów organizowała pomos dla pozbawionych środków do życia mieszkanców mia- 

sta, a w czasie oblężenia Lwowa przez Ukraińców — niosąc internowanym w obozach 
pomor i pociechę — padła ofiarą tyfusu. 

Nabożeństwo odbędzie się we wtorek dnia Y marea br. w kościele archikatedralnym 


o godzinie 13 w południe, na które zaprasza 


KOMITET OBYWATELSKI POLEK. 


porięgu zerwał czastkę, drrgą ci iko oknle- 
czył. Dulębianka nie znała trwogi i nie co- 
fała się przed żadnemń niebaspieczeństwem, 
przed żadoym trudem, gdy szło o sprawę 
vgólną, mimo, że lubiła, tak katdy crłowiek 
wysokiej kultury, piękne mieszkanie, wygody, 
książkę i sztalugi, warstat swej zawedow-j 
pracy Związkowi artystek polskieh z-wd:ię- 
czamy poznanie dsisł Maryi Dulębiapki A 
mimo, że płócien jej wiele rowianych jeszeze 
w Królestwie i za granicą, już to, Cv tu wi- 
dzieliśmy, zepewn'ło jej poezestna miejsce 
wśród artystów malarzy, jej, kilkakrotnej 
laurestee na wystawach paryskich. ' 
Ludzie, którzy znali ię za młodu, z za. 
chwytem mówią, jsk to Í druga potężna 
sstuva porywała ją, a mawet pochłaniała 
najmocniej, Pani to była wielka, słodka i 
óźwięczna, któr» ją miała w swej mocy a Da 
imię jej: muzyka, szczegółniej zaś gra na 
skrsypeach, [leż pieśni eudownych nspisała 
wiesterka nasza Marya Konopnicka przy wtó- 
rse jej skrzypek! Dopiero od ezasu Śmierci 
poetki rzuciła Dulębisnka smyczek i nie 
tknęła umiłowanego instrumentu. a 
I nauti ścisłe nie były jej obeemi. 
Oprócz wielkiego zamiłowania do lipgwisty- 
ki sajmowały ją zwłaszcza matematyka i fi. 
losofia. Od najweześniejszej młodośsi odda- 
wała się studyom tym, pokonując zwycięsko 
tradmość. Zdolna polityczka, wytrawna pu- 
blicystka nie gardzi i naiprostszemi gałę- 
ziami wiedzy. w gospodarstwie domowem 
potrsebsymi, Dziwnie wzruszającym jest też 
zachowany gruby zeszyt troskliwie 12pisy- 
wany'h przepisów goepodarctych dle pou- 
czenia ladzi x Z'raowea! Tak to bogato, pra- 
wie rosrzutnie wyposażyła ją natura w da- 


ry wyjątkowe. 


teatru miejskiegó, Na tremiarę wybrano 
„Sluby parieńskie*, To 'n*ugurecyine przed- 
stawie będzie miał» charakter uroczysty. 
Trupa p. Rygiers będzie objeżdiała cały 


Slątk, 


Przed plebiscytem. 


Bytom P:lska akcya plebiseyto, 
skupioną jest w kom'saryacia plebiseytowy 
w Bytomiu w hotelu, który n:s ten e-l 
kupiono. Komisaryat dwieli się nz Bre! 
wydzisłów, a te, ua seveya. Po powieś” 
dzi:łają polskie komitety pieviseptowe, 2” 
gminach zsŚ polskia komitety mieis: 7 
Kierowników komitetów masuje komi 
na którego czele stoi p Korfańty. 


NADE AJ. 


Za tę rubrykę Redakcya nie bierze odpowiedzialnoboi: 


XX APOLLO Xx 


Jeszcze tylko 
X w sobotę I niedzielę 


Największa 5-aktowa sensacya. 


Tragedya Mikołaja Il. 


Tajemnice Petersburga 
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1 
Za duszę Ś. p. 


FRANCISZKA REICHMANA 


dziennikarza i redaktora 
Księgi adresowej miasta Lwowa 
zmarłego dnia 1 marca b. r 
odbędzie się 


Nabożeństwo żałobne 
w kościele 00. Franciszkanów ¡ 


w poniedziałek dnia 8 marca b. r. o godzinie 
9 rano na które przyjaciół i pobożnych chrze- 
seijan zaprasza się, 


Lwów, 6 marea 1920 r. 


nn 


malarki 


Ludziom którzyby cię nwzali za do- : 
skopałych i miromylnych prawie, od-łonić 
musimy jedog z naipiękui-jszych sivou du- 
szy Maryi Dulębi nri Ohoć ra*ezs pewna 
siebie, świadoma celów. :ds> ała sobie gpra- 
wę z ułomności natury ludssiej i »iedziałs, 
że omylié się może, — w:ęe tó z chwili, 
gdy o myłce się przekonała, n e znała orze- 
szkód, ty ją naprawić (co iest wyłarzniw 
cecha wielkoduszcych sire) stokrotn' 8 wyna- 
grodzić przykrość, 

I już nigdy zapomnieć nie bęłą mo- 
gly ukoebaną przodowa:cy kobiety polskie 
priez nią wyrwane x batradnej b eraobh, 
prze£ nią poncxone, Że to nie grze h o pra- 
wa walczyć i dopominać się. ale obowizzek, 
bo jakże żyć, pracować i myr-leć może obywa- 
tel kraju, bez praw obywatelowi przysługu- 
jących. 

Cale życie walezył+ o prawa dla ko- 
biet, agdy wrestcia pr długim crorze Świat 
męski prawa te przyznał, me weszła do 
pierwszego Sejmu polskiego, gdrż Lwów 
był w tych ezasach oblężony, z innych saś 
miast ponoś trudso było wy%orczyniem 
z nią się porozumieć. 

Może wśród trosk i niewdzię zności 
tego świata ukoić nas p trzfi ta prawda, — 
że „umrzeć mesi — co me żyć wiecznie”, 
Gdyby dzisiaj zwołiła nas po esłe; Polsce, 
jak długa i szeroka, na Sujm walny, prze- 
konałaby eig, Że pod Jej opieką w uświa- 
d'mionym, ksraym szeregu -toi kobieta 
p'lska. że c'ujną soraweje strat, gotowa Ra 
hssło swej Priodowaics: dobro Ojrzzzey 


i ludzkosci 
Marya Bruchnalska. 
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OGŁOSZENIA URZĘDOWE. 


Licytacye. 


E, XX. 4132/13. Edykt Jicytacyjny. 
““wnicsek Seliny Hescheles i Fani He- 
"les strony egzekwującej odbędzie się 


££XX, na zasadzie już zatwierdzonych wa- 
Tuniw licytacya następujących realności: 
„gm. m. z. 
a 1513/4 przy ul. Starotandetnej 
cj, 6 składsjgcą się x parceli budowlanej 
2664/2 o -:owierzchni 423 mtr. kw. z domem 
czynszowym jednopiętrowym wartość szacun- 
kowa 58 892 koron, przynależności 285 ktor.. 
rarem 59 177 koron. Najnifsza oferta 29,588 
koron 50 hal. Do reslncści lwh, 110 Dx, III. 
ks. gr. gm. m. Lwowa najeże następująca 
przynsleżności: 6 drzwi dwuskrzydłowych, 
20 ckien esterostrzydłowych, 14 storów płó: 
ciemnych, 6 muszli żelaznych wodociągowych, 
25 kluczy do mieszkań i bramy — oszaco- 
wane na 285 kor. Poniżej najniższej oferty 
sprzedaź pie nast3pi. 


Sad powiatowy S, I, Oddział XX, 
Lów, dnia 3 lutego 1920, (1839 2—3) 


E, XX. 855/14/16, Edykt licytacyiny. 
Na wniosek Galic, Banku hipotecznego strony 
egzekwującej odbędzie się dnia 20 kwietnia 
1920 r. o godz. 10 w biurze Nr. XX. na 
zasadzie obecnie zatwierdzonych warunków 
lieytacya następujących realności: ks. gr. 
gm, m. Lwowa lwh. 289/1Y. przy nl. Lycra- 
kowskiej 1. 54, dom parterowy murowany, 
gontem kryty, front 14 mtr. długi z eficynyą 
s Ak po stronie wschodniej i prayty- 
jącym do oficyn drugiem nizkiem budyn- 
kiem parterowym, wartości szacuskowej — 
20,720 koron, a najniżssa oferta wyRosi 
10.360 koron. Do realuogci lwh. 389/TV. ks. 
gr. gm. m. Lwowa należą następujące przy- 
nalezności: 100 okien czteroskrzydłowych, 
4 okien dwuskrzydłowych, dwie muszle wo- 
* dociągowe, drzewka w ogrodzie, oparkanienie 
à tylnej części realności, 10 kluczy osraco- 
wan» na 720 korom. Poniżej najniższej oferty 
sprzedaż nie nastąpi. 


Sąd powiatowy S, I., Oddział XX. 
Lwów, dnia 1 lutego 1920, (1840 3—3) 


E. 261/19/6. Edykt licytacyjny, Na żą- 
danie Anny Szymoniak, z Lipnika, odbędzie 
sig dnia 23 marca 1930 o godzinie 10 przed 
poładniem w sądzie miżej wymienionym, 
! w biurze Nr, 11 w Dobczycach lieytacya po- 
łowy realności lwh, 13 gmisy Lipnik objg- 
tej, niewiadomej z życis i miejsca pobytu 
Józefy Ssymoniskowej z Lipnika do rąk ku- 
ratora Jędrzeja Szymoniaka z Lipnika własnej. 
Nieruchomość powyższa wystawiosa na licy- 
tacrę składająca się x pół domu i pół s'o- 
doły z drzewa zbudowamych i parcel gran- 
towych o łącznym obszarze 169 srów 91 me- 
trów kwadratowych jest oceniona 3,400 kor. 
Najniższa cena wynosi 2.267 korom, poniżej 
w ceny sprzedaź nie przyjdzie do skutku, 

arunki licytacyjne odnoszące się do tej 
pół nieruchomości i iane dokumenty może 
katdy, mający chę kupienia, przejrzeć pod 
czas godsin urzędowych w sądzie niżej wy- 
-  misnioaym w biurze Nr. 5. 


Sąd powiatowy, Oddział III. 
Dobczyce, dnia 5 lutego 1920. (1889) 


E. 400/19/4, Edykt lieytaeyjny oraz 
wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. Na 
wniosek strcny egzekwującej małol, Albiny 
Zubek odbędzie się dnia 18 marca 1920 r. 
o godz. 10 przed południem w biurze Nr, 6 
ns zasadzie zatwierdzonych warunków licy- 
tacya następujących realności: ka. gr. Waks- 
mund lwh. 384 jedna par cela rolna, Wartość 
ssacunkowa 198 koron. Najniższa oferta 198 
"korona. Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. 


Sąd powiatowy, Oddział IV, 


Nowy Targ, duia 3 lntego 1920, (1892) 


Rozmaite obwieszczenia. 


0. 24/20/1. Przeciw zdeklarowanym 
spadkobiercom $. p. Herminy 1-v. Zomę 2;v. 
Piaseckiej a to: Eleonorze Chelton Philipps, 
Maryi Schulz de Schulzer, Gsbryeli Jawor- 
- skiej, Karolinia (Alinie) lichsńskiej i nie- 

objętej masie spadkowej ś. p. Emilii Kro- 
__ kowskiej x których miejsce pobytu Mleonory 
__ Ohelton Ph'lipps jest nieznane, wniesiony 
został do sądu powiatowego w Muszynie 
przez Leona Vogla i Ming Vogel pozew o 
usnsnie prawa własności eręści parcel budo- 
wlanych ik. 40/8 i 42/1 lwh. 102 ks. gr. 
gm, kat, Krynica zdrój, Na podstawie pozwu 


UL 27 kwietnia 1920 o godz. 10 w biurze ; 


|wyzraczono W podpisanym sądzie w salih 
„Nr. 5—6 audysncyę do ustnej rosprawy 
procesowej na dzień 16 merca 1920 na go- | 
| dzing 10 minut 20 rano. Celem strzeżenia 
| praw niewiadomej x miejsca pobytu poswa- | 
nej Eleonory Ci:elton Philippe ustsnawia się 
| p. de. Jakóba Kohna, adwokata w Muszynie, ; 
kuratorem, 


Tenta kurator zastępować będzie Eleo- 


11 | zorę Obelton Philipps w rzeczonej sprawie 


na jaj koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona 
w sądzie sig nie zgłosi lub pełnomożnika nie 
zamianuje, 


Sąd powistowy, Oddział IL. 
Muszyna, dnia 18 lutego 1920. 


O, III. 33/20/2, Przeciw Iwanowi Se- 
mak, którego miejsce pobytu jest niesnane, 
wniesiony został do sądu powiatowego w Nie- 
mirowie przez Sawkę Dykij pozew o 300 kor. 
Na podstawie pozwn wynaczono sudyencyę na 
dzień 5 marca 1920 o godzinie Y rano, Ce- 
lem strzeżenia praw Iwana Semska' nstana- 
wia się p. Teodora Byczka w Ulicku sered- 
kiewiez, kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie Iwana 
Semaka, w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki om w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. , 


Sąd powiatowy, Oddział III. 
Niemirów, 15 styeznia 1920, (1726 2—3) 


O. TI. 440/19(1). Przeciw nieobjętym 
masom spadkowym é, p. Wojciecha Głuzary 
i Jana Guiary oraz przeciw aiewiadomemnu. 
z miejsca pobyt» Antoniemu Guzarze, któ- 
rego miejsee pobytu jest niesnane, wniesiony 
został do sądu powiatowego w Mszanie dol- 
nej przez Jana Adamczyka pozew o uznanie 
za właściciela, Na podstawie; pozwu wyzaa- 
czono rozprawę wa dzień 24 márca 1920 r. 
o godz. 9 rano. Celem strzeżenia praw nie- 
objętej mas spadkowych é. p. Wojciecha 
i Jana Gursrów oraz niewiadomego z miejsca 
pobytu Antoniego Guzary ustanawia się 
p. Kazimierza Burnusa w Lubomierzu, kura- 
torem. 

Tenże kurator zastępowzć będzie tychże 
w rteczonej sprawie ma ich koszt i niebex- 
pieczeństwo, dopóki oai w sądzie się mie 
zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują, 


„Sąd powiatowy, Oddział IL. 
Mszana dolna, dnia 10 latego1920. (1891) 


Og. I a. 78/20/1. Przeciw Piotrowi 
Wybranowskiemu, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do sądu 
okręgowego w Stryju przez Jaua Sarmatiuka 
z Kawczego-Kąta pozew o wpis prawa wła- 
sności, Ns podstawie pozwu została wyzna- 
ezomą pierwsza de am na drień 20 marca 
1920 r. o godz. Y m. 30 w sali Nr, 83. 
(elem strzełenia praw Piotra Wybranow- 
skiego ustanawia się p. dr. Nenmana, adwo- 
kata w Stryju, kuratorem, 

BM BSTenże kurator zastępować będzie pozwa- 

"nego w rieezono) sprawie na jego koszt i nie- 

bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie sig nie 

zgłosi, lub pelnomoenika nie zamiancje. 
Sąd okręgowy, Oddział I, 


Stryj, dnia 8 lutego 1920 (1888, 

Og. I. 127/20/1. Przeciw Michałowi 
Mierzwie, którego miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiony został do sądu okrego- 
wego w Rzeszowie przes Marysnnę z Stor- 
eów 1-v. Rogslnej 3-v. Kraśaik, gospodyni 
z Ranischau, pozew o 100 dolarów lnb kwoty 
14,000 koron. Na podstawie pozwu wysna- 
ezono pierws*ą audysacyę na dzień 5 marca 
1920 r. godz. 9 rano Sala Nr. 16/1. p. Ce- 
lem strzeżenia praw wyż wymionionego usta- 
nawia się p. dr. Crarneka, adwokata w Rse- 
szowie, kuratorem, 

Tenże kurator zastępować będzie wyż 
wymienionego w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeźstwo dopóki on w są- 
dzie sig nie zgłosi, lub pełkomocnika nie 
zamiannje. 

Sąd okręgowy, Oddział I. 
Bzeszów, dnia 31 stycznia 1920, (1893) 
Og. 1. 88/20 (1). Przeciw Michałowi 
Machowskiemu, którego miejsce pobytu jest 
nieznane. wniesiony został do sądu okrgg>- 
wego w Rzeszowie przez Jana Machowskiego 
pozaw z $ 951 k. c. Na podstawie pozwu 
wyznaczono audyencyg na dzień 2 marca 
1920 godz. 9 rano Sala rozpraw Nr. 16. 
I. p. Celem strzeżenia praw Michała Ma- 
chowskiego ustanawia się p. dr. Władysława 
Peszkowskiego, adwokata w Rzeszowie, ku- 
ratorem. ` 
Tenże; kurator zastępować będzie wyż 
wymienienego w rzeczonej sprawie na jego 


koszt i niebespieczeństwo dopóki om. w są- 
dzie sig nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- 
mianuje. 

Sąd okręgowy, Oddział 1, 


Rzeszów, dnia 24 styesnia 1920. (1898) 
C, 42,20,1. Przeciw Janowi Parylskowi, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
sioay został do sądu powiatowego w Mu- 
szynie przes Dmytra Parylaka pozew o zs- 
płacenie kwoty 372 kor. sọn, Na podstawie 
pozwu wyskaczono w podpisanym sądzie au- 
dyenere do ustnej rozprawy w sali Nr, 5—6 
ma dzień 16 marca 1920 aa gods. 12 m.30 
w południe. Oelam strzeżenia praw Jana Pa- 
rylaka ustakuwia się p. dr. Joachima For- 
schera, adwokata w Muszynie, kuratorem. 
Tonio kurator zastępować będzie Jsna 


Parylska w rzeczonej sprawie ms jego koszt | 


i niebespieczeństwo dopóki om w sądzie 
sig mi» zgłosi, lub, pełnomocnika nie sa- 
mianuje. 
Sąd powiatowy, Oddział II. 
Muszyna, dnia 11 lutego 1920, (1915) 


C. 40/20 (1). Przeeiw Konstantemu 
Wasylko i Harytynie Wasylko, których 
miejsca pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do sądn powiatowego w Muszynie 
rsez Onysyma Hureja pozew o zapłacenie 

oty 499 kor. 96 h. spn. Na podstawie 
pozwu wyznaczono w podpisanym sądzie 
w sali Nr. 5—6 audyencyę do vstnej ror- 
prawy prccesowej na dzień 16 marca 1920 
na godz. 11 m. 30 w południe. Oelem strze- 
żenia „praw Konatantego Wa'ko i Harytyny 
Warylko ustanawia się p dr. Joachima For- 
schera, adwokata w Muszynie, kuratorem, 

Tenże kurator zastępować będzie Kon- 
atantego Wasylko i Harytynę Wasylko w rze- 
czonej sprawie na jego ich koszt i niebez- 
pieczeństwo, dopóki oni w sądzie się nie 
zgłoszą lub pelnomocaika nie zamianuje. 

Bad powiatowy, Oddział II, 


Muszyna, dnis 11 lutego 1920. (1916) 


C. II. 80/20. Edykt. Strona powodowa 
małol. Stefan Popowicz, syn Paraski. z Pe- 
kuczy, wniesła skargę przeciw stronie po- 
zwasej niesnanemu ze życia i miejsca po- 
bytu Dmytrowi Pkaczuk, synowi Iwana z Te- 
kuczy o uznanie ojcostwa i płacenie alimen- 
tów do L. czyn, C, II. 80/20. Audyencya 
do ustnej rozprawy została wyznaczona BA 
23 marca 1920 godz. 8 przed poładaiem 
w tym sądzie biuro Nr. 7 sala rozpraw. Po- 
nieważ miejsce pobyty strony pozwanej jest 
niesnane, ustanawia się dr, Kitaja, adwokata 
w Jabłonowie, knratorem, który ją będzie 
zastępował na jej koszt i niebezpieczaństwo 
dotąd, dopóki ona sama się nie stawi i nie 
ustanowi pełnomecnika, 


Sąd powiatowy, Oddział IL 
Jabłonów, dnia 17 lutego 1920. (1853) 


O. 33 i 34/20. Przeciw Adolfowi, Maryi, 
Joelowi Maksowi, Wolfowi, luselowi i S«y 
monowi Frendenfeldom z Przybysławice obe- 
enie niewiadowym z miejsca pobytu, wnie- 
siony został pozew do sądu powiatowego 
w Radłowie o 1.000 keron i 1.000 koron. 
Na podstawie pozwu wyznaczoną została rox- 
prawa na dzień 2 marea 1920 o godz. 9 
rano. Celem strzeżenia praw Adolfa, Maryi, 
Juela, Maksa, Wolfa i Szymona Freuden- 
feldów, ustanawia się Salamona Freudea- 
felda z Woli radłowskiej, kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie ku 
raadów na ich koszt i miebezpiecześktwo 
dopóki oni w sądzie się nie stawią lub peł- 
nomocnika nie zamianują, 


Sąd powiatowy, Oddział II, 


Radlów, 20 lutego 1920, (1854) 
C. X. 55/20 (1). Przeciw p. Włady- 
slawowi Ruebeabauerowi, którego miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesiony został do 
u pow. 8. I. we Lwowie przez Jania 
Eila, Stefana Dunin Koxickiego i Lndwikę 
Kosieką pozew o zapłatę kwoty 650 kor, zpn, 
Na podstawie pozwu tego wyznaczoną z0- 
stała audyeneya w tut. sądzie na dzień 18 
marea 1920 r. o godz. 9'30 rano Sala Nr, 3. 
Celem strzeżenia praw pozwanego Włady- 
sława Ruabenbauera ustanawia się p. dr. 
Henryka Bartla, adwokata we Lwowie, ku- 
ratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie nie- 
znanego z miejsea pobytu Władysława Rue- 
benbauers w rzetzonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo dopóki on w sądzie 
sig nie zgłosi, lub pełaomoenika nie samia- 
nuje, 

Sąd powiatowy S. I., Oddział X. 

Lwów; dnia 5 lutego 1930, (1881) 


©. XID. 58/20/83, Przeciw Leonowi 
(Leibie) Roth false Siegmann, kapcowi w Dro- 
hobyczu, którego miejsee pobytu jest niezna- 
ne. wniesiony został do sądu powiatowego 
w Drohobyczu przez Leibg Rosnera, Etk; 
Sofer, Abrahama Tennenbauma i firme 
Naphta - Handels - Gesellschaft m. b. H 
w Wi:dnia pozew o zezwolenie na wpis. Na 
podstawie pozwa wysnaczoną została an' 
dyercya do ustnej rozprawy ma dzień 29 
marca 1920 r. gods. 9 rano sala 73, Celem 
strzeżenia praw kuranda ustanawia się p. dr. 
Sassa, adwokata w Drohobyczn, kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 


Sąd powiatowy, Oddział XIII. 
Drohobycz, dnia 20 lutego 1920. (1872) 


C, XIV. 95/20/1. Przeciw Aleksandrowi 
Hawiltonowi 2 im. Synge, którego miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesiony został do 
sądn powiatowego w Drohobyczu przez Ja- 
kóba Bechera, przemysłowca w Drohobyczu, 
pozew o uznanie i wpis prawa własności 
elc. Na podstawie pozwu wyznczoną została 
audyencya do ustnej rozprawy na dzień 29 
marea 1920 r. godzinie 9 rano sala 73, Ce- 
lem strzeżenia praw kuranda ustanawia się 

„dr. Wyżykowskiego, adwokata w Droho- 
yczu, kuratorem, 

Tenże kurator zastępować będzie ku- 
randa w rzeezonej sprawie na jego koszt 
i niebespieczeństwo, depóki on w sadrie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje, 


Sąd powiatowy, Oddzisł XIV, 


Drohobycz, dnia 19 lutego 1920. (1871) 


Konkursa. 


L. 3076/IV. (1857 1—3) 
Ogłoezenie konkursu. 


„Celem nadania posady stałego sługi 
sskoinego przy państwowem gimnazyum 
éw. Jacka w Krakowie ogłasza Rada szkolna 
Krajowa niniejszem konkurs z terminem wno- 
szenia podaż do 31 marca 1920 r. Do tej 
posady przywiązane są mastępujące pobory: 
płaca etatowa po myśli ustawy z dnia 25 
stycsnia 1934 r. Dz. u. p. Nr. 16, dodatek 
aktywalny po myśli art. IIL $ 1 ustawy 
z dnia 19 lutego 1907 r. Dz. u. p. Nr. 84, 
oraz wszystkie przypadające wojenne dodatki 
drożyźniane, przysnans prraz b, rząd au- 
stryacki, b. Komisyę Rządzącą oraz Władze 
Polskie, tudzież ewentualnie wolna mieszka 
nie słrżbowe w budynku szkolnym. 

„ Z posadą tą są połączone wszelkie obo- 
wiązki sługi szkolnego, a więc maleiyta ob- 
sługa sal szkolnych, gabinetów, kancelaryi, 
sali konferencyjnej, uirzymywanie porządku 
i czystości wewnątrs i zewnątrz budynku 
szkolnego, tudzież wszystkie czynności zwy- 
kłego stróża domowego, jak rąbanie i no- 
szenie materysłu opałowego, palenie w pic- 
cs h, samiatanie śniegu i t. d. Ubiegający 
się o tę posadę ma wykarać: 

4 1. znajomość języka ponga w słowie 
i piśmie, którą udowodnić należy przedło 
żonem świadectwem szko'nem ukończonych 
przynajmniej dwu klas szkoły powszechnej 
i własnoręczną próbą pisma, 

2. uzdolnienie fizyczne do pełnienia 
obowiązków słngi szkolnego, wykazane świa- 
dectwem !lekarze rrgoowego,- 

2. Rieprzekroczony 45 rck życia w do- 
wód czego należy przedłcżyć metrykę uro- 
dzenia. á 

Nadto należy przedłożyć: 

1. świadectwo moralności i prawomyśl- 


1 


lneści politycznej wystawione przez właściwą 


władzę, jeżeli petent nie pozostaje w służbie 
publicznej, 
2. wszystkie świadectwa z dotychesa- 
wego zatrudnienia petenta. 
odąnie zaopatrzone w powyższe doku- 
menta należy wnieść w ozneczonym termi- 
nie do Rady sskolnej krajowej na ręce Dy- 
rekcyi państwowego AED św. Jacka 
w Krakowie, a jeżeli ubiegający się pozosta'a 
w służbie publicznej za pośrednictwem swej 
przełożonej wladsy 3 dołączeniem wydanej 
rzez nią opinii słuźbowej, również na ręce 
yrekcyi państwowego gimnazysm ów. Jacka 
w Krakowie, Zaznacza się, że prsy nadaniu 


tej posady będą mieć pierwszeństwo wysłu - 
żeni podoficerowie, posiadający wymagana 
powyżej klasyfikacyę i zaopatrzeni w prze- 
pissny certyfikat, który uprawnia do ubie- 


ania się o posadę w państwowej służbie 
wilnej. 
Rada szkolna krajowa. 
Lwów, daia 22 lntego 1920, 
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Restauracya i Mandel WWimM 


założony w poku 1811: e. 


ulica Krakocwska l., 7. 


MY po 15 koron. | 


długoletni zawodowiec. 


1114 14—14 
Oblady 


COLOSSEUM 


po 16 koron. 


MU NED WWW Hd M POKOJE DO ŚNIADAŃ 


POD ZŁOTĄ GRUSZHKA, 


l lokalu Ob tach dolni 
Oblady w abonamencie z 3 dań || Kierownictwo reatauracy! | Kaota alo or z giphia.t d gwo De niony 
Piwnica zaopatrzona W zapas win różnego gatunku oraz wina 70 -letnie. ——===——= 


w abonamencle z 3 dań 


Ta 


codziennie o godz. 7:30. — Hortense Montyn z teatru Olympia w Paryku, — Doti Bros ekscentrycy. — The two Fi- 
sehers. — Lusia Kowalska. — Po ślubie farsa. — Dina Kenig, Hela Malinowska, The Tafts. — W niedzieia i rwięta 
2 priedetawienia o gods. 4 i 7:30. — Bilety wcześniej do nebycis w składsie papieru S. Gabriel, ul. Legionów I. 3. 


1919 1-3 


GALIC. AKCYJNY 


FILIE: 


w Krakowie 
w Czerniowcach 
w Tarnopolu 


| 
i 
i 
| 


Bank Hipoteczny we Lwowie. 


EKSPOZYTURY: 


w Stanisławowie 
w Podwołoczyskach 
w Mowosielicy 


Kapitał akcyjny 30,000.000 kor. 
Rezerwy 22,818.900 kor. 


KANTOR WYMIANY 
lombarduje i sprzedaje 


5 Polską Pożyczkę Państwową 


kupuje i sprzedaje wszelkie papiery wartościowe i monety po najdokładniej- 
szym kursie dziennym, mie licząc żadnej prowizyi. 
Udziela wszelkich informacyj co do pewnej i korzystnej lokaeyi kapitałów. — 
Wszelkie kupony i wylosowane papiery wartościowe e Rise sig bez 
potrącenia prowizyi i kosztów. — Bezpłatne przeglądanie numerów 
nych papierów podlegających losowaniu. — Ujgezpieczemie losów prred stratą 
z powodu wylosowania. 


ODDZIAŁ DEPOZYTOWY 


przyjmuje wkładki na rachunek bieżący od $00 Kor. począwszy, wydaje na wkładki 
kalążeczki. — Kwoty do 3000 kor. wypłaca bex wypowiedzenia. 


SCHOWKI DEPOZYTOW 


(SAFE DEPONITA). Ś 


w kasach stalowo- pancernych do wyłącznego użytku depozytaryusza pod własnym jego 
kluczem, gdzie bezpiecznie i dyskretnie przechowywać można papiery wartościowe, do- 
kumentB i kosztowności. 


Przedruku nie płacimy, 


losów i in- 


a 
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Obuwia 
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Walne Zgromadzenie 


Związku gospodarczego profesorów Uniwersytetu 
I Akademii weterynaryi we Lwowie, stowarzyszenia 
zarejestrowanego z ograniczoną odpewiedzialnością 


odbędzie się dnia 21 marca 1820 o godz. 3:30 po po”, 


łudniu w glówaym gmachu Uniwersytetu w sali XIV. 
na TI, p. z następującym 
porządkiem obrad : 

1. Sprawozdanie dyrekcyi z działalności w r. 1919 
oraz przedłożenie zamknięcia rachunkowego i bilansu za 
czas od 28 października 1918 do 31 grudnia 1919. 

2. Sprawozdanie rady nadzorczej i wniosek udziele- 
nia absołutoryum dyrekcji. 

3. Wnioski w sprawie rozdziału zysku, 

4, Wnioski członków. 

Jeżeli w oznaczonej powyżej godzinie nie zbierze sig 
przepisana w statucie dia powzięcia uchwał ilość członków, 
to odbędzie się o godzinie 4:30 po południu w tym samym 
iokalu drugie Walne Zgromadzenie z tym samym porząd- 
kiem dziennym, które będzie zdolna do powzięcia uchwały 
bez względu na iłość obecnych członków. 

Za Dyrekecyę: 
Bulanda m, p. Doliński m. p. 


1858 


Komunikat. 


W tygodniu od dzia 7 do 18 meres b. r. 
włącin'e sprzeduwać będą sklepy miejskie, rejo- 
nowe i konsumy Na kartki chlesowe, oznaciona 
Nr. 3 chleb z mąki żytniej o wadze 800 gramów 
po cenie 4,60 za bochenek. 

Ponieważ chleb będzie w pełnej należnej 
ilości wydany, przeto nie będzie w tym tys:dnia 


(wydawaną ma karty chlebowe mąka. 


1905 Miejski Daiana aprowisaeyjny. 


najrozmaitszego, trwałego i wytwornego» 
jakotez luksusowego nadszedł wielki transport 


do magazynu obuwia 1835 2—3 


L,T, SKRZYPEK Pasaż Mikolascha, 


Konkurs. 


„Na mocy uchwały Rady miasta Łańcuta, 
Magietrat rozpisuje niniejssem konkurs Ra posadę 


sekretarza-kontrolora. 
Do p:ssdy tej przywiącaną jest placa wraz 


z dodatkami wojennymi łącznie 1800 koron mie 
SIĘCZŃ:, 


Waroaki: 

1. nieprzekroczony 85 rok życia, 
3. narodowość polska, 
p 3. dowód fizycznego zdrowia i niensganneso 
ycia, = 

4. egzamine na sekretarze i kontrolora wy- 
magane auia miaat rządzących sip ustawą s dnia 
3 lipęa 1896 Nr. 51, Posade nadaną zostanie pre- 


wizorycznie a po roku zadowslniającej służby na- 
stąpi Stabilizacya. 

, Udokumentowane podania należy wnosić do 
dnia 15 kwietnia 1920 na ręce Magistrstu miasta 

Burmistrz : 
1909 1-3 Jan Pele mp. 

_ Intendantura D. O. G. Lwów potrze- 
buje większej ilości szczoteczek do zębów 
i kredy. A 1906 

Oferenci zechcą się zgłosić w tejże 


Intendanturze D. O. Genu przy ul. Oohro- 
nek l. 4 ich oferty do dnia 10 marca b. r. 
La sgodność: Szef Intendantary : 
Welski ppor, Fitz ppłk, m. p. 


SUI II LLL. 
5 ZNANA FIRMA a 
=: WOLAK i HERAN : 
5 poleca 1807 2-5 Y 
Y Skład pieców i kuchen kafiowych 5 
= towar krajowy i zagraniczny. — Biuro zamówień B 
a i wystawa ul, Leona Sapiehy 1. 81. z 
« Przyjmuje wszelkie przeróbki i reperacye m 
E tak w miejscu jak ì na prowincyi, H 
- Ceny umiarkowane. H 
ATT OA 


NAPRAWY AUTOMOBILI 


1 plugów motorowych 


usknteczniają szybko i dokładnie warstaty 
SPÓŁKI AUTOMOBILOWEJ 1121 2—2 


= „MOTOR z 
LWÓW ,ul. Kopernika 1. 54 


L. 1913/20. 


1477 3—3 
Zapowiedź! 
Niniejszem podaje się do po wiadomości, 
że Pan Ryszard Gerard Leonard 3 im. Wenger syn Ka- 
rola Juliusza Henryka 3 im. Wengera i Henryetty Ger- 
trudy Elizy 4 Rathmannów 3-im. Wenger, urodzony dnia 
9 ezerwca 1880 w Dommitzsch, obwód Torgau w Prusach 
i tam przynależny z zawodu muzyk, bezwyznaniowy obe- 
enie zamieszkały w Rzeszowie, stanu wolnego i Pani Fry- 
deryka Grünberg, urodzona dnia 2t marca 1883 w RzeBzo- 
wie wdowa po błp. Jeremiaszu Griinbergu zmarłym w Wie- 
dniu duia 24 marca 1915, córka Józefa i Idy z Ringów 
Hopfen, religii mojżeszowej, zamieszkała w Rzeszowie, za: 
mierzajg znwrzeó ze sobą małżeństwo. 

Wzywa się każdego, komuby znaną była przeszkoda 
małżeństwa, ażeby doniósł o niej w czasie trzytygodniowe- 
g terminu zapowiedzi. albo bezpośrednio do Starostwa w 

zeszowie, powołanego do ndzielenia ślubu, albo za po- 
średnictwam Magistratu miasta Rzeszowa. 

Rzeszów, dnia 9 lutego 1920. 

% ~ Starosta: Koncowioz w. r. 


AAA 
Kto chce oddać ziemię we Wschodn, Małopolsce 


na parcelacyę — niech się zgłosi do 


Polskiego Biura Parcelacyjnego 
we Lwowie, ul. Boularda 2. 

które przeprowadza na podstawie upoważnienia Gló- 

wnego Urzędu ziemskiego w Warszawie parcelacye 

1323 osadnicze, 5—10 

Parcelacyjne sprzedaże dokonywane przez te Biuro 

nie potrzebują osobnego zezwolenia, 


Des m 
L. 1486, 


1842 
Ogłoszenie. 


Dyrekcys galicyjskiego Towarzystwa krady- 
tow.go siemskiego wypow ads niniejszem na pod 
stewie $ 63 statutow pp. Feidze Aschkenazy. 
D.owi Salamoz20wi Ascukenazem3, Anselmowi 
recte Anerlowi Aschkenasemu i Juliuszow: re:te 
Joelowi Azchkensazemu kap tal resztujący 171,142 
koron 26 hal. listami zastswnymi, pochodzący 
z większej sumy 51000 złe. w, a. czyli 102 000 
koron, 66000 koron, 18,200 i 13.400 koron n: 
h potece dóbr Kozcpiec w powiecie zloe-owskim 
położonych intabulowany, z tego towartystwa wy” 
pożyczony, z dniem 30 ciermca 1920 jeszcze po 
sostaly. a. 

tales galicyjskiego Towarzystwa kredy- 
tow go ziemskiego wiywB więc Feigy Aschkenszy, 
Dra BalamonB Aschkenazeg), Anselma recte Anerl: 
Aschkenazego i Juliusza tecte Jcelś Aschkenazego 
jako właścicieli tych dóbr, ażeby wypowiedziany 
kapitał w przeciągu sześciu miesięcy d kasy ga 
licyjskiego T.warzystwa kredyiowago ziemsk ego 
s'ozył pod rygorem egzekucyi a mianowicie ¡r2y 
musowej sprzedaży rzeczonych dóbr, 

We Laowie, dnia 24 lutego 1920, 


Z Dyrekcyi Towarzystwa kredyt. ziemsk. 


4 ki Ka 

Aparaty fotogratiezno przyjme do zapraw, 

BOGUMIŁ C£0LOWSKI, Lwów, ul. Fran» 
cigzkańska 1. 7, II. piętro, 


rpokarnie używana i now? 
poleca „Pilot“ Lwów, Ba- 


torego 4, 1325 7—9 
OCET winny | 


we flaszkach Y, i 1-litro- 
wych, musztarde francu- 
ską i kremską poleca 
Składnica Spożywcza 
Stanisławy Ziembińskiej, 
Fredry 9. 


— a 


AA A 
Każdy 
może nauczyć się stenografii 
przez  korespondencye. 
Pierwsze Warszawskie 
Kursa stenografii 
Prof. Ign. Sekułowicza, 
Warszawa, Zórawla 42. 
Prospekty na żądanie dar- 
1667 


me i franko. 2—4 


A ra 
alco młyńskie, Perlaki, 
Cylindry, Turbiny, Pasy, 

poleca „Pilot“, Lwów, Bato- 

rego 4, 1833 2—8 


gut Lokomobile, Motory 
benzynowe, Xamaoze do 
kamieni, Kużnie polowe do- 
starcza „Pilot“ Lwów, Bato- 
Tego 4. 1272 7—24 


Choroby żołądka, 
gm SEX, obstrokcje 
== hemoroidy lecza 
= m MALO 
«ad corżkie zioła dra 


ASY Wi 

y» ” aptexi, składy 
zz ADIGCZBI. 
Hartowanie: W. O, Bnszyński Przemyś!, 


Kupuje 
6—50 


e używane maszyny. — Pierwsze specyalne 


dokładnie, drobne na- 
Lwów, Lindeg>.3, (obok kina Kopernik), 


iowania 1t p 


i przerabia szybko i 
skateeznia natychmiast na miejscu. 


JAWORSKI. 


L, 


SZYNY PISANIA. 


rachowania, kop 
naprawia 


> 


prawki u 

i sprzeda) 

warstaty, 
1469 


Pojedyncze egzemplarze 
„Gazety Lwowskiej“ 


nabywać można 
w Ekspedycyi „Ga= 
zety Lwowskiej“, 
ul. Czarnieckiego 
1. 12, parter. 


¿Jobs starsze, inteligontra, 
będąca w sirasznem połe- 
tamie, chora, progi seraa 157%- 
siwe « pomos. Wawóa Miis- 
ogier ul. św. Anisvieza |. 7, 


Czas 
odnowić 


przedpłatę! 


| , o zz 
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